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Na 25-lecie PRL
Czyny z mysia o jutrze

MEBLE, TORF, 
REMONTY W CZYNIE 

SPOŁECZNYM 
DEKLARUJE PRZEMYSŁ 

TERENOWY
Załogi przedsiębiorstw i 

zakładów, podległych gdań-

fMpajm

WARSZAWA (PAP). — We 
Wtorek w Łodzi i Olsztynie 
odbyły się plenarne posiedzę 
nia komitetów wojewódzkich 
PZPR, na których omawiano 
zadania organizacji partyj­
nych w zbliżającej się kam­
panii wyborczej do Sejmu i 
rad narodowych.

WARSZAWA (PAP). W Ko­
mitecie d/s Radia i Telewi­
zji odbyło się we wtorek 
spotkanie aktywu programo­
wego z sekretarzem NK ZSŁ 
Zdzisławem Tomalem oraz 
kierownikiem wydziału pro­
pagandy NK — Zygmuntem 
Surowcem.

* * #
WARSZAWA (PAP). — We 

Wtorek na lotnisku Okęcie 
w Warszawie odbyła się z ini 
cjatywy Królewskich Holen­
derskich Linii Letniczych — 
KLM uroczystość nadania jed 
nemu z pasażerskich samolo­
tów tego przedsiębiorstwa 
kursujących na stałej linii 
do Warszawy — imienia na­
szej stolicy. Symbolicznego 
chrztu dokonała żona prze­
wodniczącego Prezydium Sto­
łecznej Rady Narodowej Da­
niela Majewska.

WARSZAWA (PAP). — We 
Wtorek odbyła się w CRZZ 
doroczna krajowa narada or­
ganizatorów wczasów dziecię 
cych i młodzieżowych. Na 
tle oceny wypoczynku dzieci 
w ub. r. omówiono możliwo­
ści dalszego rozwijania tej 
akcji, ze szczególnym u- 
wzgłędnieniem pracy wycho­
wawczej w roku 25-lecia Pol­
ski Ludowej.

* * *
WARSZAWA (PAP). Prob­

lemy dalszej aktywizacji oraz 
program działalności w bież. 
roku — były tematem obra­
dującego we wtorek w War 
szawie plenarnego posiedze­
nia Komisji d/s Kobiet 
Pracujących przy Żarz. Gl. 
Zw. Zaw. Pracowników 
Przem. Spożywczego i Cu­
krowniczego.

OLSZTYN (PAP).* W ubieg­

łym roku przy POM w 
Mrągowie powstał doświad­
czalny zakład transportowo- 
-spedycyjny świadczący usłu­
gi transportowe jednostkom 
resortu rolnictwa, przede 
wszystkim ■ FGR-om.

Odbiorcy tych usług wyra­
żają pozytywne opinie.

G. Meir
- premierem

NOWY JORK (PAP). Jak 
donoszą z Jerozolimy agencje 
AP i UPI, prezydent Izraela 
powierzył misję sformowania 
nowego rządu izraelskiego 
Goldzie Meir. Jej kandydatu­
rę na to stanowisko wysunę­
ła, po śmierci premiera Esz- 
kola, Izraelska Partia Pracy. 
Golda Meir przyjęła powie­
rzoną jej misję.

skiemu Zjednoczeniu Pań­
stwowego Przemysłu Tere­
nowego, meldują o podej­
mowaniu coraz to nowych 
zobowiązań produkcyjnych 
i czynów społecznych dla 
uczczenia 25-lecia Polski 
Ludowej. Dotychczas już 9 
przedsiębiorstw zameldo­
wało o podjęciu przez za­
łogi zobowiązań. Oto kilka 
z nadesłanych meldunków:

Załoga Zakładów Meblo­
wych Przemysłu Terenowe­
go w Sopocie postanowiła 
wykonać ponad plan część 
wnętrz na m/s „Stefan Ba­
tory” oraz 200 wielkowy­
miarowych blatów do sto­
łów dla przedsiębiorstwa

Prezydent Francji:
„la akcja groźbą
lila pieniądza, gospodarki
i

PARYŻ (PAP), Prezydent 
de Gaulle wystąpił we wto­
rek wieczorem przed kamera 
mi telewizji i skomentował 
obecne problemy socjalne o- 
raz reformy zapowiedziane 
przez rząd.

De Gaulle przypomniał ze­
szłoroczne wystąpienia klasy 
robotniczej — strajki w ma­
ju i czerwcu, które jego 
zdaniem, pogorszyły ówczes­
ną, korzystną sytuację we 
Francji. Wtorkowy strajk o- 
gółnokrajowy potępił bardzo 
ostro, nazywając go „nową 
ofensywą, prowadzoną przez 
tych samych siewców niepo­
koju, których wspierali ci 
sami wspólnicy”. Według 
prezydenta, akcja ta stanowi 
wielką groźbę dla pienią­
dza, gospodarki i republiki..

„Techmet” w Pruszczu Gd. 
Załoga wykona ponadto 
w czynie społecznym sze­
reg prac dla miasta i na 
rzecz przedsiębiorstwa.

Załoga takiegoż zakładu 
w Pelplinie zadeklarowała 
O Dokończenie na str. 2
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Wysokie tempo prac "',
pomiędzy Tczewem a Gdynią

Na 53-kilometrowym od­
cinku elektryfikowanej ko 
lejowej magistrali węglo­
wej od Tczewa do Gdy­
ni, pomimo warunków zi­
mowych utrzymuje się wy 
sokie tempo prac zarów­
no inwestycyjnych jak i 
modernizacyjnych. Przed­
siębiorstwo Kolejowych Ro 
bót Elektryfikacyjnych, któ 
re prowadzi prace specja­
listyczne rozwija szeroki 
front robót fundamento- 
wo-słupowych oraz pod­
wieszania sieci trakcyjnej 
począwszy od Tczewa, aż 
do Orłowa. PRK-12 prze­
budowuje natomiast i mo­
dernizuje wszystkie stacje, 
przy czym najpoważniejsze 
prace wykonuje obecnie w 
rejonie Pszczółek i Prusz­
cza Gd., gdzie przeprowa­
dza zmiany w układach 
torowych.

Ostatnio ustalono, że na 
dzień 22 lipca br., a więc 
w 25 rocznicę powstania

PRL, elektryczne pociągi 
osobowe dotrą do Gdań­
ska. W związku z tym za-

Strajk powszechny we Francji

Na zdjęciu: unieruchomione pociągi podmiejskie na
paryskim dworcu Montparnasse. Strajk sparaliżował 
całkowicie komunikację w stolicy Francji.

CAF — AP — telefoto

PARYŻ (PAP). We Frań. 
cji trwa 24-godzinny strajk 
powszechny. Już w ponie- 

( działek wieczorem całe

Na Atlantyku sztorm

Gdzie wylądują 
amerykańscy kosmonauci?

NOWY JORK (PAP). —
Dziesięciodniowa podróż 
„Apollo-9'’ zbliża się ku 
końcowi. Zgodnie z progra 
mem pojazd kosmiczny po 
winien wodować dziś 
na Atlantyku. Jednak w 
tym rejonie — na połud­
niowy zachód od Bermu-

Kiedy ferie?
WARSZAWA (PAP). — 

Minister oświaty i szkol­
nictwa wyższego wydał za 
rządzenie ustalające termi­
ny tegorocznych ferii wio­
sennych. Przerwa dla stu­
dentów wyższych uczelni 
trwać będzie od 4 do 9 
kwietnia (włącznie), zaś 
dla uczniów szkół podsta­
wowych, liceów ogólno­
kształcących, szkół zawo­
dowych, średnich szkół 
pedagogicznych i studiów 
nauczycielskich — od 3 
do 9 kwietnia.

Ustalono również termin 
zakończenia nauki w szko 
łach podstawowych i śred 
nich — na 21 czerwca. Za 
rządzenie zawiera kilka 
wyjątków, np. zajęcia w 
klasach VIII szkół podsta­
wowych zakończą si§ 14 
czerwca. J

dów panuje fatalna pogo­
da — ocean jest wzburzo­
ny, a wiatr osiąga szyb­
kość 60 węzłów.

Natomiast ze statków po 
szukiwawczych na Ocea­
nie Spokojnym donoszą o 
panującej tam pięknej po­
godzie. Jak oświadczyło 
kierownictwo lotu „Apol­
lo” astronauci otrzymują 
nieustannie informacje nie 
zbędne dla ewentualnego 
lądowania w innym niż za 
planowano miejscu.

We wtorek astronauci 
kontynuowali fotografowa­
nie wybranych części po­
wierzchni kuli ziemskiej. 
Sfotografowano północne 
Chile, Himalaje, Japonię, 
zachodni Pakistan, połud­
niową część Stanów Zjed 
noczonych oraz Afrykę.

Przewidywany przebieg po­
gody dla Wybrzeża wschod­
niego na 12 bm.

Zachmurzenie duże, miej­
scami opady śniegu z desz­
czem lub deszczu. Tempera­
tura od plus 1 st. rano do 
plus 6 st. w ciągu dnia. Wia­
try słabe do umiarkowa­
nych, s kierunków zmien­
nych.

dzielnice Paryża pogrąży, 
ły się w ciemności. Ruch 
pociągów uległ poważnym ( 
ograniczeniom. We wtorek 
w całej Francji komunika-' 

", cja miejska i kolejowa; 
“ praktycznie nie funkcjo­

nowała, w wielu rejonach' 
ustał dopływ prądu i ga-' 
zu. Nie pracują poczty,' 
strajkują metalowcy, hu-1 
dowlani, chemicy, pracow * 
nicy banków i wielkich< 
domów towarowych.

W Paryżu odbyła < 
się demonstracja 
godzinach popołudniowych i 
na trasie: plac Re-1
publiki — plac Bastylił. 
Wzięło w niej udział oko­
ło ćwierć miliona osób. (

Doszło do gwałtownego i 
starcia z policją. Było1 
wielu rannych, ale ich 
liczba nie jest jeszcze zna­
na. Według wstępnych o- 
cen, policja aresztowała 
około 60 osób.

Zte świata
MOSKWA (PAP). Jak do­

nosi agencja TASS z Rawal­
pindi, pakistański minister o- 
brony wiceadmirał A. R. 
Khan wydał w poniedziałek 
wieczorem obiad na cześć 
przebywającego w Pakistanie 
z oficjalną wizytą przyjaźni 
ministra obrony ZSRR, mar­
szałka Związku Radzieckiego 
A. A. Greczki.

* • *
MOSKWA (PAP). Agencja 

TASS podaje, że w dniu 11 
marca opuścił Moskwę, uda­
jąc się w drogę powrotną 
do kraju minister spraw 
zagranicznych Algierii A. Bu- 
teflika.

* * *
WASZYNGTON (PAP). Se­

kretarz stanu USA, William 
Rogers oświadczył, iż prezy­
dent Nixon wyśle wkrótce do 
Peru swego „mediatora”, 
który omówi % rządem tego 
kraju sprawę wywłaszczenia 
amerykańskiego towarzystwa 
naftowego „IPC”.

* * *
ALGIER (PAP). W Algie­

rze rozpoczęła się VIII sesja 
konferencji afrykańskich mi 
mstrów pracy. W konferen­
cji bierze udział ponad 30 
krajów — członków Organi­
zacji Jedności Afrykańskiej. 
Sesji przewodniczy premier 
Algierii Bumedien.

* * *
LONDYN (PAP). Agencja 

Reutera donosi z Trypolisu, 
że w Libii przebywa obecnie 
minister finansów NRF Frans 
Josef Strauss z oficjalną wi­
zytą. Prowadzi on rozmowy
s członkami gabinetu libij­
skiego na temat technicznej 
i ekonomicznej współpracy 
między obu krajami.

* * *
LONDYN (PAP). Szef bry­

tyjskiej służby dyplomatycz­
nej Denis Greenhill przybył 
we wtorek z Londynu do La­
gos na rozmowy z tamtej­
szym brytyjskim komisarzem 
i przedstawicielami federal­
nego rządu Nigerii w spra­
wie wojny domowej w tym 
kraju.

łoga Płockiego Przedsię­
biorstwa Budowy Mostów 
podjęła zobowiązanie wy­
konania do 20 czerwca 
prac przy budowie wia­
duktu Błędnik w stanie, 
umożliwiającym podwieszę 
nie sieci trakcyjnej. Natu­
ralnie pozostałe prace przy
9 Dokończenie na str. 2

Awans kobiety wiejskiej

Aktywistki KGW na spotkaniu
z władzami wofewśdzkimi

W sali Ratusza Staromiej dziły się wczoraj licznie 
skiego w Gdańsku zgroma- działaczki kół gospodyń

Przewodniczący Prezydium WRN Piotr Stolarek odzna- 
cza Anastazję Tusk z Nowego Barkoczyna odznaką ho* 
norową „Zasłużonym Ziemi Gdańskiej”.

Fot. Wł. Nieżywińskt

Rozmowy ministrów
przygotowaniem spotkania
de Gauiie — Ktesinaer

BONN (PAP). Stwierdzono 
tu, że ostatnie rozmowy fran 
cuskiego ministra spraw za­
granicznych Debre z kancle­
rzem Kiesingerem i mini­
strem spraw zagranicznych 
Brandtem stanowiły bardzo 
pożyteczne przygotowanie no­
wych konsultacji między NRF 
a Francją na najwyższym 
szczeblu, a mianowicie kolej­
nego spotkania de Gaulle -- 
Kiesinger. Podczas pobytu 
Debre w Bonn przedyskuto­
wano w poniedziałek prob­
lem tzw. polityki europej­
skiej oraz stan dwustronnych 
stosunków między obu kra­
jami. Poruszono m. in. kwe­
stie związane ze sprawą akce­
su W. Brytanii do EWG, spot 
kanie de Gaulle’a z brytyj­
skim ambasadorem Soamesem 
i trudną sytuację, jaka po­
wstała w unii zachodnioeu­
ropejskiej.

Jak podkreśla DPA, fran­
cuski minister spraw zagra­
nicznych oświadczył dzienni­
karzom, że stanowisko Fran-

Na eksport... bażanty
RZESZÓW (PAP). Dwukrot­

nie — w porównaniu z ubieg­
łymi latami — zwiększył o- 
płacalną „produkcję ekspor­
tową” ośrodek hodowlany 
bażantów w Strażowie k. 
Łańcuta.

cji w sprawie UZE i możli­
wości rozszerzenia EWG po­
zostało bez zmiany. Boński 
korespondent AFP stwier­
dza ze swej strony, że po­
byt Debre w Bonn nie 
miał na celu podejmowania 
żadnej decyzji. Nadanie orien 
tacji poruszonym problemom 
będzie rzeczą generała de 
Gaulle’a i kanclerza Kiesin- 
gera w czasie przygotowywa­
nego spotkania.

Armia egipska odparła
nowy atak Izraela

KAIR (PAP). — Do wódz 
two sił zbrojnych ZRA — 
jak podaje agencja MENA 
— zakomunikowało, że we 
wtorek siły izraelskie o- 
tworzyły ogień z dział i 
czołgów na port Tewfik, 
Suez i Al Szatt. Siły egip­
skie odpowiedziały natych­
miast ogniem.

Według ogłoszonego w Ka­
irze komunikatu rzecznika 
armii egipskiej, wojska izra­
elskie rozpoczęły o godzinie 
13.35 czasu GMT, działania 
zaczepne przeciw armii egip-

Zacięte walki w Wietnamie
PARYŻ — LONDYN, HA­

NOI (PAP).. Wietnam połud­
niowy jest nadal widownią 
zaciętych walk. We wtorek 
rano, w 17 dniu ofensywy ge­
neralne siły wyzwoleńcze 
zbombardowały stanowiska 
amerykańskie w byłej stoli­
cy cesarskiej, mieście Hue. 
Eksplodowało tam 5 rakiet. 
Ponadto partyzanckie pociski 
ugodziły 35 obiektów strate­
gicznych nieprzyjaciela. Si­
ły wyzwoleńcze ostrzeliwały 
m. W. bazę „marines” w 
An Hoa, zbiorniki z paliwem 
w Nha Be, bazę artylerii a- 
merykanskiej w Go Dau Ha. 
Jak się wydaje, po sektorach 
sajgońskim i Da Nang ciężar 
walk przesunął się obecnie na 
tereny centralnego płaskowy­
żu. Wokół miasta Kontum 
trwają nieprzerwanie zażarte 
walki.

Dopiero we wtorek o świ­
cie zakończyły się walki w 
prowincji Tay Ninh, gdzie 
partyzanci zaatakowali lądo­
wisko helikopterów amerykań 
skich. Oddziały USA ponio­
sły tam straty szacowane na 
§ zabitych i 20 rannych.

W nocy z poniedziałku na 
wtorek amerykańskie super- 
fortece powietrzne „B-52” do­
konały 6 nalotów na przy­
puszczalne zgrupowania wojsk 
wyzwoleńczych.

sklej, ostrzeliwując z arty­
lerii i czołgów jej pozycje w 
pobliżu portu Tewfik i miej­
scowości Al-Szatt nad po­
łudniową częścią kanału.

Według następnego komuni­
katu Ogłoszonego o godz. 15.20 
czasu GMT. działania wojen­
ne ogarnęły również obszary 
nad północną częścią kana­
łu. Linia frontu jak dono­
si agencja Reutera, ciągnęła 
się 112 km wzdłuż kanału 
od portu Tewfik na połud­
nie do Al Kantary na pół­
nocy.

Bitwa, w której obie stro­
ny użyły ciężkiej artylerii, 
czołgów i broni maszynowej, 
trwała do godziny 17.30 cza­
su GMT.

Agencja MENA, powołując 
się na komunikat rzecznika 
armii egipskiej, donosi o ze­
strzeleniu przez egipcjan izra­
elskiego samolotu zwiadow­
czego.

pożar wywołany przez Izra­
elskie pociski w sobotę i nie­
dzielę w rafineriach w pob­
liżu Suezu szaleje nadal. 
Chmura dymu unosząca się 
nad instalacjami widoczna

Dokończenie na str. 2

10 bm. w Jordanii rozpoczęły się manewry sił zbroj­
nych tego kraju.

Na zdjęciu: król Husajn (z lornetką) w towarzystwie 
wyższych oficerów przygląda się manewrom.

Przygotowania
do narady partii
komunistycznych 
i robotniczych

MOSKWA (PAP). — Jak 
podaje agencja TASS, do­
kumenty na międzynarodo 
wą naradę partii komuni­
stycznych i robotniczych, 
która odbędzie się w maju 
br. w Moskwie rozpoczęła 
przygotowywać grupa ro­
bocza.

Oficjalnie zakomuniko­
wano, że posiedzenie tej 
grupy rozpoczęło się w 
poniedziałek w Moskwie, 
zgodnie z porozumieniem 
osiągniętym na sesji ko­
mitetu przygotowawczego 
w Budapeszcie jesienią 
1968 roku.

W celu wzięcia udziału 
w posiedzeniach grupy 
roboczej i komisji przygo­
towującej dokumenty na 
międzynarodową naradę do 
Moskwy przybyli przedsta 
wiciele 33 partii komuni­
stycznych i robotniczych, 
W najbliższym czasie o- 
czekuje się przybycia przed 
stawicieli szeregu innych 
partii.

wiejskich naszego woje-« 
wództwa. Z okazji Między­
narodowego Dnia Kobiet 
nastąpiło tutaj uroczyste 
spotkanie z przedstawicie­
lami wojewódzkich władz 
partyjnych i państwowych,1 
a m. in. z:. sekretarzem 
KW PZPR W. Banasiem, 
przewodniczącym Prezy­
dium WRN P. Stolarkiem, 
przewodniczącym WK FJN 
F. Wichłaczem, prezesem 
WZKR M. Raczkiewiczem. 
Przybyłych powitała, otwia 
rając spotkanie, przewodni­
cząca Wojewódzkiej Rady 
KGW, gospodyni z pow,' 
tczewskiego J. Szczepańska. 
Po referacie okolicznościo­
wym sekretarza WR KGW 
K, Dziekan przedstawiciel­
ki poszczególnych kół z ca­
łego województwa, a także 
instruktorki powiatowe rho 
wiły o problemach swojej 
codziennej działalności.

Na 25-lecie PRL organizacji 
ból gospodyń wiejskich Wy­
brzeża, działająca wspólnie Z 
kółkami rolniczymi, poszczycić
• Dokończenie na str. 2

Ujęły
zbrodniarz

BONN (PAP). W mieście 
Muehlheim w Zagłębiu Ruhry 
aresztowano we wtorek 11 
hm. byłego wyższego oficera 
SS, jednego z głównych or­
ganizatorów masowych mor­
derstw na ludności polskiej, 
dawnego dowódcę brygady 
SS dr Wernera Besta. Nale­
żał on do czołówki dygnita­
rzy hitlerowskich, w których 
umysłach zrodziła się myśl 
eksterminacji narodu polskie 
go. Best zasłużył się hitlerya 
mówi przede wszystkim ja­
ko jeden z pierwszych orga­
nizatorów tajnej policji hi4 
tlerowskiej — gestapo.

■ ■aJuż wiosna
ZIELONA GÓRA (PAP). -4 

Na Ziemi Lubuskiej, gdzie 
wiosna dzięki mikroklimato­
wi pojawia się wcześniej niż 
w innych regionach kraju, 
obserwuje się już ożywienie 
w przyrodzie. W lasach za­
kwitły krzewy leszczyny, a 
w bardziej zacisznych miej­
scach widać już przebiśnie- 
gi. Nadciąga też ptactwo 
wędrowne.

Kpiny ze sprawiedliwości
Sąd skutecznie osłonił

mordercy dr Kinga
NOWY JORK (PAP). Red. 

St, Głąbiński donosi:
Proces przeciwko mordercy 

dr Kinga, Jamesowi Rayowi, 
odbył się w dniu 10 bm., 
trwał około 20 min. i zakoń­
czył się wydaniem wyroku 
skazującego mordercę na 93 
lat więzienia.

Cała sprawa przybrała więe 
obrót całkowicie niespodzie­
wany i nie ulega żadnej wąt­
pliwości, że została wyreży­
serowana tak, by uniknąć 
długiego przewodu sądowego, 
dochodzeń i pytań na temat 
„konspiracji”, czyli dociekań, 
kto stał za mordercą, kto go 
do tego morderstwa namó­
wił, kto go finansował i po­
magał mu w trakcie uciecz 
ki. w sumie więc, wykorzy­
stując możliwości Jakie 
stwarza procedura sądowa i 
prawodawstwo amerykańskie, 
oraz wpływy i dolary, ci któ­
rzy kryją się za mordercą 
pozostali nadal w cleniu i na 
leży raczej przypuszczać, że 
nigdy lub nieprędko aosta- 
nA ujawnieni.

Nacisk w kierunku zatuszo­
wania sprawy posunięty zo­
stał tak daleko, że sąd nia 
wziął nawet pod uwagę 
wypowiedzi skazanego, któ­
ry wspominał, że działał „W! 
konspiracji”.

Ray został skazany, a spra4 
wa definitywnie zamknięta. 
Można by do niej powrócić 
jedynie w wypadku, gdyby 
prokurator w Memphis, lub 
w jakimkolwiek innytn mie§ 
cie, wytoczył przeciwko ko­
muś oskarżenie, że działał W 
zmowie z Rayem w celu za­
mordowania dr Kinga. Wy­
daje się jednak rzeczą bar­
dzo wątpliwą, by wobeo 
doświadczeń Garrisona zna­
lazł się w USA prokurator, 
który odważyłby się powró­
cić do zamkniętej już spra4 
wy morderstwa politycznego,

W kołach zagranicznych ko­
respondentów w USA, któro 
na równi z amerykańską opi­
nią publiczną są zaskoczony 
przebiegiem wydarzeń, proJ 
ces i jego wyniki określono) 
niedwuznacznie jako, kpiny za 
Iprawiedliwości. ' '*
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z myślą o jutrzeOd 6 do 23 bm.

Targi Krajowe
Z inicjatywy ZG ZMS

L Ministerstwa Przemysłu 
eMciego na tegorocznych 
wiosennych Targach Kra­

jowych w Poznaniu zorga­
nizowana będzie wystawa 
problemowa poświęcona wy 
borom przeznaczonym dla 
młodzieży. Przemysł zapre­
zentuje na wystawie ak­
tualnie produkowane oraz 
mające wejść do produkcji 
wzory odzieży, dziewiar- 
Bitwa, obuwia a także róż­
nych dodatków jak szale, 
paski, krawaty itp. W cza­
sie weryfikacji eksponatów 
brano pod uwagę potrzeby 
młodzieży i realne możliwo 
ści naszego przemysłu. 
Główny ceł wystawy: do­
starczenie młodzieży wszy­
stkich warstw społecznych 
czyli młodym robotnikom, 
uczniom,- studentom itd. 
stroju na każdą okazję, na 
narty, do biura, szkoły do 
pracy przy maszynie, na 
zabawę i na spacer.
r 'Jednym z największych 
Wystawców Targów „Wios- 
na-69” będzie Komitet Dro 
bnej Wytwórczości. Oferta 
KDW opiewa na ponad 8 
miliardów złotych, a eks­
pozycja zajmie ponad poło 
wę powierzchni targowej. • * •

Również pod kątem po­
trzeb młodzieży zorganizo­
wany będzie konkurs tar­
gowy pn. „Dobre — ładne 
•— poszukiwane”. Obok 
zgłaszanych do konkursu 
wzorów odzieży i obuwia 
znajdą się wzory galante­
rii dostosowanej do gu­
stów młodych klientów.

* * *

Centrala jubilerska „Ju­
biler” oraz Centralna Hur­
townia Wyrobów Jubiler­
skich i Zegarmistrzowskich 
zaoferują na targach towa 
ry o łącznej wartości 168 
min żł. Ekspozycja tej bran 
ży złoży się głównie z ze­
garków krajowych i radzie 
ckich oraz importowanej 
sztucznej biżuterii. Ponad­
to przewidziano zorganizo­
wanie wystawy wzorów wy 
robów ze złota i srebra, 
metalu 4 innych tworzyw 
— produkowanych przez 
pracownie zrzeszone w Zje 
dnoczeniu Wiodącym Prze­
mysłu Jubilerskiego.

• * *
Nie zapomniano i o zmo 

'toryzowanych. W tym roku
„Motozbyt” oferować bę­
dzie nie tylko motocykle 
czy przyczepy turystyczne, 
ale też i akcesoria samocho

w Poznania

„Wiosna - 69”
dowe. Centrala „Motozby­
tu” przeprowadzi na tar­
gach zakup akcesoriów sa­
mochodowych również ze 
źródeł nieuspołecznionych. 
Będzie to niewątpliwie 
krok naprzód dla złagodze­
nia braków części zamien­
nych na rynku motoryza­
cyjnym. (J)

® Dokończenie ze str. 1
budowie wiaduktu potrwa 
ją znacznie dłużej.

Ustalono również, że do 
15 października br. oso­
bowe pociągi elektryczne 
w ruchu dalekobieżnym do 
trą do Gdyni Osobowej, 
równolegle zaś pomiędzy 
Gdynią a Wejherowem zo­
stanie zmienione napięcie 
trakcyjne z 800 na 3000 V. 
W najbliższym czasie roz­
pocznie się też budowę 
drugiego peronu na przy­
stanku Gdynia-Stocznia, co 
umożliwi przesiadanie po­
dróżującym pomiędzy Wej 
herowem a Gdańskiem.

Z prac inwestycyjnych 
zaplecza technicznego elek 
trotrakcji warto wspom­
nieć o mającej rozpocząć 
się w br. adaptacji paro­
wozowni Gdynia-Grabó- 
wek na lokomotywownię 
trakcji elektrycznej i spa­
linowej, z wyłącznym prze 
znaczeniem dla obsługi 
portu gdańskiego.

Jeśli chodzi o elektry­
fikację ruchu towarowego 
do stacji Gdynia-Port, 
Gdańsk-Przeróbka i Gdańsk 
-Zaspa to przewiduje się, 
że zakończona ona będzie

Bohaterski czyn
oficera WP

SZCZECIN (PAP). Dwie 
siostry, 8-Ietnia Joanna _ i 
12-letnia Jolanta Mościckie, 
mieszkanki Dziwnowa, kar­
miły łabędzie pływające na 
jeziorze. W pewnej chwili 
pod Joasią załamał się lód. 
Na pomoc siostrze pospieszy­
ła Jola, ale i ona wpadła 
pod lód. Przechodzący tam­
tędy oficer Wojska Polskiego 

I Andrzej Fijałkowski, widząc 
i tonące dziewczynki, bez chwi 
i li namysłu wskoczył do lo- 
I dowatej wody i wyciągnął je 
I na ląd.

Czyny
9 Dokończenie ze sir. 1
ponad tysiąc roboczogodzin 
w czynie społecznym na
rzecz przedsiębiorstwa. W 
ramach podjętych zobowią­
zań wykona się m. in. in­
stalację wyciągową do wió­
rów i trocin, uporządkuje 
place, ogrodzi się i zniwe­
luje teren pod budowę no­
wych magazynów.

w 1970 r. W tej sprawie 
nie zapadły jeszcze wiążą­
ce decyzje, jednak gdań­
ska DOKP oczekuje znacz­
nego skrócenia i przyspie­
szenia tej pilnej dla go­
spodarki kraju inwestycji. 
Dyskutuje się również o 
konieczności dalszej roz­
budowy stacji Zajączkowo 
Tczewskie, niezbędnej dla 
potrzeb rozwijającego się 
ruchu portowego Gdańska 
i Gdyni oraz zamierzoną 
budowę w rejonie Gdań­
ska dalszych kombinatów 
chemicznych. Przygotowuje 
się również wstępne zało­
żenia części kolejowej prze 
widzianego do budowy w 
najbliższych latach portu 
północnego w Gdańsku.

(st)

Pracownicy Lęborskich 
Zakładów Torfowych ze 
Sławoszyna, Gac I Wieli­
szewa wyprodukują ponad 
plan 4800 balotów torfu, w 
tym tysiąc balotów torfu 
odlewniczego oraz 3.500 ba­
lotów torfu ogrodniczego.

Ponadto załoga Zakładu 
Torfowego nr 1 w Sławo- 
szynie w ramach czynu spo 
łecznego wyremontuje 200 
m toru, natomiast pracow­
nicy zakładu w Wielisze­
wie 100 dni roboczych po­
święcą na oczyszczanie ro­
wów odwadniających.

Łączni« przedsiębiorstwa 
podległe Zjednoczeniu za­
deklarowały w samych czy 
nach społecznych 10.500 ro­
boczogodzin na rzecz swych 
zakładów i środowiska.

(mar)

SŁOWO MŁODZIEŻY
Młodzież szkolna Y Li­

ceum Ogólnokształcącego 
im. St. Żeromskiego w 
Gdańsku—Oliwie również 
postanowiła czynem uczcić 
zbliżające się 25-lecie swej 
ludowej ojczyzny i podję­
ła szereg cennych zobowią­
zań.

Młodzież postanowiła 
przepracować przy robo­
tach porządkowych na te­
renie przedszkola nr 13 — 
50 godzin, w parku im. A. 
Mickiewicza 1000 godzin

oraz na terenie oliwskiego 
Zoo — 400 roboczogodzin.

Poza tym młodzież po­
święci 850 roboczogodzin 
na uporządkowanie terenu 
szkoły i 300 godzin na upo­
rządkowanie sal lekcyj­
nych.

Uczniowie zorganizują ponad 
to szereg interesujących im­
prez i spotkań. M. in. zapla­
nowano spotkanie z zasłużo­
nymi ludźmi 25-lecia, obcho­
dy 105 rocznicy urodzin pa­
trona szkoły, zorganizowanie 
marszu szlakami bojowymi 
wyzwolenia Wybrzeża, upo­
wszechnienie XV Ogólnopol­
skiego Konkursu Recytator­
skiego dla uczczenia XXV-le- 
cia PRL.

(m)

CZYN PRACOWITEJ 
GROMADY

Mieszkańcy gromady Stę­
życa w pow. kartuskim 
zaliczani są do najpraco­
witszych obywateli powia­
tu. W minionym roku spo­
łeczeństwo Stężycy wyróż­
niło się zwłaszcza w reali­
zacji czynów drogowych.

W tym roku społeczeń­
stwo gromady pragnie czy­
nem uczcić srebrny jubi­
leusz Polski Ludowej. M. 
in. zobowiązania przewidu­
ją budowę w czynie spo­
łecznym wodociągu wiej­
skiego w Stężycy, zakończę 
nie budowy drogi ze Stęży­
cy do Gostomia długości 1,5 
km, rekonstrukcję jezdni w 
Gołubiu, naprawę drogi z 
Pierszczewa do Krzeszna, 
jak również udział w bu­
dowie Unii telefonicznych.

(dom)
—9—

Armia egipska
# Dokończenie ze str. 1 
jest z odległości wielu kilo­
metrów.

* * *
Ministrowie spraw zagranica 

nych 13 krajów arabskich 
spotkali się w poniedziałek 
wieczorem w Kairze, dla 
omówienia sytuacji i przed­
sięwzięcia kroków w celu 
skuteczniejszej wspólnej akcji 
krajów arabskich.

* * *
Izraelskie siły bezpieczeń­

stwa zburzyły w poniedzia­
łek 9 domów na okupowa­
nych terytoriach Jordanii. Do­
my te zniszczone na rozkaz 
komendanta wojskowego, na­
leżały do osób podejrzanych 
o działalność w arabskim ru­
chu oporu.

* * *
PARYŻ (PAP). — Agencja 

AFP donosi, że policja izra­
elska aresztowała w ponie­
działek we wschodniej części 
Jerozolimy 100 Arabów pod 
zarzutem przynależności do 
Ludowego Frontu Wyzwole­
nia Palestyny.

Akty wistki KG W
Dokończenie ze str. 1 

gfię może dużymi osiągnięcia­
mi. Zrzesza ona aktualnie 
24.134 kobiety, reprezentujące 
około 45 proc. ogółu gospo­
darstw rolnych woj. gdańskie­
go. Swoją czynną postawą w 
życiu gospodarczym i społecz­
nym oddziałują one na prze­
obrażenia wsi, wpływając na 
wzrost produkcji rolnej i na 
rozwój kultury i oświaty. Na 
szczególną uwagę zasługuje 
też ogromna rola kobiet w wy 
chowaniu młodego pokolenia 
wsi na dobrych obywateli Pol 
ski Ludowej. Na spotkaniu 
mówiono zarówno o dorobku 
KGW. jak i o możliwościach 
i potrzebach dalszej działal­
ności i pomocy władz w za­
kresie ułatwiania codziennej 
pracy i życia kobiety wiej­
skiej.

Dłuższe przemówienie wy 
głosił przewodniczący Pre­
zydium WRN P. Stolarek, 
zwracając szczególną uwa­
gę na duży i stale postępu­
jący awans kobiety wiej­
skiej w naszym ustroju w 
oparciu o ogromną popra­
wę warunków bytowych i 
o ogólny postęp naszej go­

spodarki, a zwłaszcza rol­
nictwa. Podkreślając zna­
czenie pracy kobiet w kształ 
towaniu właściwych postaw 
społecznych i politycznych 
dzieci i młodzieży, przewód 
niczący złożył gospodyniom 
wiejskim naszego wojewódz 
twa serdeczne podziękowa­
nia za ich trud oraz życze­
nia z okazji kobiecego świę 
ta.

Następnie P. Stolarek do­
konał dekoracji wyróżnia­
jących się działaczek KGW: 
Janina Radzikowska z Or- 
lińca w pow. nowodwor­
skim odznaczona została 
Srebrnym Krzyżem Zasłu­
gi, a ponadto 30 kobiet o- 
trzymało honorowe odzna­
ki „Zasłużonym Ziemi 
Gdańskiej”. Uroczystość za­
kończyły występy artystów 
Państwowej Opery i Filhar 
monii Bałtyckiej w Gdań­
sku.

T. Ch.

WysoEcie tempo prac

ma
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on mpigski awans 
łucznictwa—zobowiązuje

30 olimpijskich medali zo­
stanie rozdzielonych na łucz­
niczych torach podczas Igrzysk 
Olimpijskich w Monachium. 
Awans łucznictwa do grona 
olimpijskich dyscyplin cieszy, 
ponieważ nasze reprezentantki 
odgrywają czołową rolę na 
świecie. Potwierdziły one swą 
wysoką klasę podczas ostat­
nich mistrzostw Europy w ub. 
roku w Austrii, zdobywając 
złoty medal zespołowo przed 
Angielkami i Dunkami oraz 
indywidualne mistrzostwo Eu­
ropy dzięki najlepszej aktual­
nie łuczniczce — warszawian­
ce Marii Mączyńskiej.

Sukcesy Polek na świato­
wych torach łuczniczych zobo 
wiązują, ale obrona najwyż­
szej pozycji naszych pań na 
międzynarodowej arenie bę­
dzie bardzo trudna. Związek 
zamierza stworzyć, przy po­
mocy PKOl., ośrodki przygo­
towań olimpijskich najpierw 
w najmocniejszych okręgach 
łuczniczych — Warszawie, 
Gdańsku, Rzeszowie i Pozna­
niu, a później w Krakowie, 
Kielcach i Łodzi, do kadry 
olimpijskiej powołać 20 zawód 
niczek i 30 zawodników, któ­
rzy mają ambicję pójścia w 
ślady łuczniczek i włączenia 
się do rywalizacji najlepszych 
w tej dyscyplinie.

Niestety, aktualna sytuacja 
— mimo dużych osiągnięć 
sportowych — nie jest w tej 
dyscyplinie najlepsza. Szeregi 
doświadczonych fachowców łu 
czniczych z biegiem lat poważ 
nie się wykruszyły, a nie po­
myślano w porę o szukaniu 
następców. Od 1956 r. związek 
nie prowadził kursów trener­
skich. Pierwszą próba wypeł­
nienia poważnej luki w ka­
drze szkoleniowej jest zorea- 
nizowanie przez WSWF w Kra 
kowie dwuletniego studium, 
na którym uprawnienia tre­
nerskie zdobywa 20 instrukto­
rów. Charakterystycznym prrv 
kładem, ilustrującym nasz ak­
tualny stan posiadania wvkwa 
lifikowanej kadrv łuczniczych 
szkoleniowców jest to, ie za­
jęcia specjalizacyjne prowa­
dzić musi w Krakowie instruk 
tor bedaev równocześnie też 
urzostrUiriem kursu.

Wieloletnie zaniedbania spra 
wiły, że zimowy trening w na 
szym łucznictwie ogranicza się 
do przygotowania ogólnorozwo 
jowego. Brakuje krytych to­
rów, po prostu nie ma gdzie 
strzelać, a konkurenci w in* 
nych krajach rozpoczęli już 
wyścig po olimpijskie meda­
le, rozporządzają nowoczes­
nym sprzętem i halami umoż 
liwiającymi całoroczny trening 
techniczny. Sprzęt produkowa 
ny przez łódzka „Wessę” sta 
je sie na szczęście coraz lep­
szy, ale na razie jest go za 
mało, podobnie jak importo­
wanych łuków dla bezpośred­
niego zaplecza naszej czołów­
ki.

W bardzo licznej obsadzie od 
będzie sie tegoroczna łuczni­
cza spartakiada młodzieży 
(t—8. 9.) w Jeleniej Górze. 
Zgłoszono do niej reprezenta­
cje 16 województw. Działacze 
łucznictwa wiele sobie obie­
cują Po tej masowej impre­
zie, z której wyłoni sie na 
pewno sporo talentów, maia- 
cvch szanse walki o sukcesy 
nawet już w 1972 r. w Mona­

chium. Na razie PZŁucz. zrza 
sza 4371 zawodniczek i zawód 
ników, a zainteresowanie tym 
sportem w wielu wojewódz­
twach ostatnio poważnie wzrO 
Sło. (PAP)

-------9--------

Ogólnopolski Turoiej
Piłki Ręcznej
Szkól Podstawoaycli

Od piątku, 14 bm. do nie­
dzieli, 16 bm. w salach SN 
WF w Oliwie, AOS PG i 
Spójni odbywać się będzie V 
Ogólnopolski Turniej Piłki 
Ręcznej Szkół Podstawowych. 
Na starcie stanie rekordowa 
liczba 28 zespołów, 16 żeńskich 
i 12 męskich. Inicjatorem i 
organizatorem turnieju iest 
Zarząd Miejski Szkolnego 
Związku Sportowego w Gdań­
sku. Drużyny dziewcząt wal­
czyć będą o puchar prezes* 
Zarządu Miejskiego SZS, na­
tomiast chłopcy o puchar prze 
wodniczącego MKKFiT.

Po raz pierwszy turniej zo­
stał rozegrany w 1965 r. W 
konkurencji dziewcząt zwy­
ciężyła wówczas drużyna Szko 
ły Podstawowej nr 8 z Gdań 
ska, wśród chłopców Szkoła 
Podstawowa nr 104 z Łodzi.

W następnych latach w _kon 
kurencji dziewcząt zwyciężały 
kolejno zespoły: Szkoły Pod­
stawowej nr 8 z Gdańska 
(dwukrotnie) oraz w ub. roku 
Szkoły Podstawowej nr 1 ®
Wrocławia. Wśród chłopców 
natomiast w 1966 r. zwyciężyła 
drużyna Szkoły Podstawowej 
nr 50 z Gdańska, w 1967 r. 
Szkoła Podstawowa nr 104 % 
Łodzi i w ub. roku Szkoła 
Podstawowa nr 2 z Obornik 
Wlkp.

Wśród tegorocznych uczest­
ników turnieju znajd a_ się 
obie drużyny, które zwycięży­
ły w ub. roku. Szczegółowy 
wykaz uczestników obecnego 
turnieju oraz program zawo­
dów nodarnv w jednym z na­
stępnych numerów. (st)

------- —-

Pizec'wto igrzyskom i
tylko dla białych

Komitet Olimpijski ZSRR 
ogłosił oświadczenie, w któ­
rym domaga się od MKOl. wy 
stąpienia przeciwko organizo­
wanym w Republice Południc» 
wej Afryki tzw. igrzyskom 
olimpijskim tylko dla bia­
łych. W swoim oświadczeniu 
komitet radziecki apeluje do 
wszystkich olimpijskich komi­
tetów narodowych, które o* 
trzymały zaproszenia na tę im 
prezę. żeby nie wysyłały do 
RPA swoich reprezentantów.

_ „Próba zorganizowania „o- 
limpiady” tylko dla białych — 
stwierdza oświadczenie — 
jest jeszcze jednym dowodem, 
że organizacje sportowe Re­
publiki Południowej Afryki 
nie respektują karty olimpij­
skiej i przepisów miedzynaro 
dowych federacji sportowych, 
dążąc do dyskryminacji raso­
wej przez popieranie polityki 
apartheidu rasistowskiego rzą 
du RPA”.

W MARCU ZNÓW 

GŁÓWNA WYGRANA

1.000.000 zł
DO WYGRANIA

9.400.000 zł
w KRAJOWEJ LOTERII PIENIĘŻNEJ

1447-K

lokale

ZAMIENIĘ półtora poko­
ju, kuchnia, wygody, pie­
ce, piętro, telefon, Sopot, 
na dwupokojowe, wygo­
dy, trójmiasto, najchętniej 
Sopot. Wiadomość: telefon 
51-37-82. P-168

ZAMIENIĘ mieszkanie kwa 
terunkowe 2 pokoje, kuch­
nia, przedpokój, 'bez wy­
gód, na jakiekolwiek w 
trójmjeście. Miejscowość 
ładna, górzysta, koło Po­
lanicy Zdroju. Oferty kie 
rować: Minkowska, Szczvt 
na Śląska, ul. Kłodzka 16.

Dnia 9 marca 1999 roku zmarł, przeżywszy lat 62

ANTONI WASIELKE
długoletni i ofiarny pracownik 
Narodowego Banku Polskiego

W Zmarłym straciliśmy wzorowego I sumienne­
go pracownika oraz dobrego kolegę.

Pogrzeb odbędzie się dnia 13 marca 1969 roku 
o godzinie 7.30 na cmentarzu w Wejherowie.

CZEŚĆ JEGO PAMIĘCI!
Dyrekcja, Podstawowa Organizacja Par­
tyjna PZPR, Rada Zakładowa ZZPPiS 
i pracownicy Narodowego Banku Pol­
skiego Oddział w Wejherowie

S-6304

Wszystkim, którzy okazali nam współczu­
cie w bolesnych dla nas chwilach oraz wzięli 
udział w oddaniu ostatniej posługi naszemu nie­
odżałowanemu ojcu

S. t P.

ALFONSOWI BASTIANOWI
a w szczególności wielebnemu duchowieństwu, 
kolegom 1 wychowankom z Inspektoratu oświaty 
zarządu Oddziału Powiatowego ZNP i Liceum 
Pedagogicznego w Kościerzynie, członkom rodzi­
ny, sąsiadom i znajomym najserdeczniejsze po­
dziękowanie składają

CÓRKA I SYN
G-17817

ZAMIENIĘ mieszkanie w 
Jeleniej Górze na miesz­
kanie w Gdańsku lub oko 
licy. Edward Czebatul — 
Jelenia Góra, pl. Stalin­
gradu 45—3.__________PG-172
KULTURALNA — członek 
spółdzielni, poszukuje po­
koju — pomogę w angiel­
skim. Oferty: Biuro Ogło- 
szeń, Gdynia pod S-6332.
MŁODY inżynier poszuku­
je niekrępującego pokoju. 
Korepetycje niewykluczo­
ne. Oferty: Biuro Ogło­
szeń Gdynia pod G-17538.
ZAMIENIĘ dw" okojowe 
mieszkanie, wieżowiec „El 
dom”, Wrzeszcz, na 3-po- 
kojowe, c. o., w trójmie- 
ście. Oferty: Biuro Ogło­
szeń, Gdańsk — pod 
G-17546.______________________ _
MAŁŻEŃSTWO bezdzietne 
— członkowie spółdzielni, 
poszukuje pokoju. Ofer­
ty: Biuro Ogłoszeń —
Gdańsk pod G-17548.

ZAMIENIĘ dwa mieszka­
nia samodzielne (po poko­
ju z kuchnią) na trzy, 
czteropokojowe. Telefon 
21-84-81, godz, 15—21.

S-6310

ZAMIENIĘ 4 pokoje z ku­
chnią, komfort, centrum 
(dwa pokoje wolne w IV 
kwartale), na 2 małe lub 
1,5 pokoju z kuchnią z 
wygodami w Gdyni. Tele­
fon 21-60-97. S-6324

Dnia 8. III. 1969 roku 
po długich i ciężkich 
cierpieniach zmarła naj­
ukochańsza żona

ś. t P.
ANNA CISOWSKA 
z domu Rogalska

Pogrzeb odbędzie się 
dnia 13. III. 1969 roku 
o godz. 14 na cmentarzu 
Srebrzysko.

O czym zawiadamiają 
pogrążeni xr głębokim 
smutku
«mąż i rodzina

G-17872

ZAMIENIĘ 3 pokoje, ku­
chnia, łazienka, 51 m* (pie 
ce), na mniejsze. Telefon 
31-94-01. G-17498

NIERUCHOMOŚCI
3 MORGI ziemi pod zabu­
dowę lub uprawę przy 
dworcu w Karsinie, pow. 
Chojnice, sprzedam. Sta­
nisław Durak, Gdynia-Or- 
łowo, Lotników 102.

_______ S-6316
DOMEK jednorodzinny, 
willę, względnie mieszka­
nie własnościowe, duże, z 
komfortem, w trójmiaście, 
kupię. Oferty: Biuro O-
głoszeń, Gdynia — pod 
S-6337.

MOTORYZACYJNE
„JAWĘ 175” — przebieg
21.000 z pierwszej ręki — 
stan idealny — sprzedam. 
Gdynia, WitOmińska 6—3. 
Informacje codziennie — 
teł. 31-68-31/274, do godz. 
15, oglądać Od 17, trans­
akcja w niedziele — godz. 
11—13. S-6272

KUPNO

FUTRO damskie kupię. 
Telefon 31-28-51, wewn. 227, 
godz. 9—10, Żula, G-17540 
SZYBĘ przednią, skrzynię 
biegów lub części „Barka- 
sa”, kupię. Kinkel, Róży- 
ny, pow. gdański. G-17544

PRACA

POMOC domowa potrzeb­
na. Wrzeszcz, Grunwaldz­
ka 115/31, wieżowiec „Ki­
dom”, zgłoszenia po go­
dzinie 16. 0-17547
PRACOWNICY do obrób­
ki i topienia bursztynu — 
potrzebni. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Gdynia — pod 
S-6330.

SPRZEDAŻ
WANNĘ kąpielową, dłu­
gość 170 cm, sprzedam. 
Gdańsk, ul. Chlebnicka 38 
m. 4. G-17541
AKORDEON „Weltmeis­
ter”, 120 basów, stan do­
bry, sprzedam. Gdynia 4, 
Gniewska 15—91. S-6314

BOKSERA 7_miesięcznego, 
ciemny, pręgowany, rodo­
wodowy, sprzedam. Tel.
22-10-43.  S-6313
PIANINO krzyżowe, meta­
lowa płyta, nowoczesny 
kojec-spódniczka na kół­
kach, sprzedam. Telefon 
21-95-98. S-6335

LEKARSKIE
DR KRAJEWSKI Stani­
sław, skórne — wenerycz­
ne, Wrzeszcz, Marchlew­
skiego 13, obok dworca — 
telefon 41-06-97. G-17430
DR Z. KRAJEWSKI — 
skórne — weneryczne — 
Wrzeszcz. Grunwaldzka 74, 
telefon 41-06-47. G-17188

ZGUBY

UNIEWAŻNIA się zagu­
bioną pieczątkę o treści: 
„Miejskie Przedsiębiorstwo 
Remontowo-Budowlane — 
Gdynia — Magazyn”.

RÓŻ N E
pogotowie telewizvjne,
tel, 21-37-78. S-6140
POGOTOWIE telewizyjne
Sylwester Ryszka, telefon
22-13-47. S-6329
POGOTOWIE telewizyjne, 
Gdynia, tel. 21-82-26.

NAUKA

MAGISTER udzieli kore­
petycji z języka polskie­
go i historii w zakresie 
szkoły podstawowej. Spe­
cjalność: przygotowanie do 
egzaminów wstępnych w 
szkołach średnich. Tel. 
21-95-98. _______________S-6334
KURSY operatorów żura­
wi, suwnic, wciągarek, kie 
rowców wózków akumu­
latorowych i spalinowych, 
palaczy kotłów c. o. i wy­
sokoprężnych, kreśleń tech 
nicznych I i II stopnia, 
manicure-pedicure, kosme­
tyczny i inne, przyjmuje 
zapisy i organizuje Za­
kład Doskonalenia Zawo­
dowego, Gdańsk-Wrzeszcz, 
Miszewskiego 12, telefon 
41-03-62.________________ K-1706
PRZYJMUJEMY zgłosze­
nia na kursy mistrzowskie 
i czeladnicze w zawodach: 
ślusarz maszynowy, narzę­
dziowy, samochodowy, to­
karz, frezer, elektromecha 
nik, elektromonter, insta­
lator, hydraulik, monter 
chłodniczy, murarz, zbro­
jarz, betoniarz, malarz, la­
kiernik, stolarz meblowy, 
budowlany, tapicer, kel­
ner, kucharz. WZS „Oś­
wiata”, Wrzeszcz, Waryń­
skiego 4. tel. 41-21-82.S-6104

PRACOWNICY POSZUKIWANI
Wojewódzkie Przedsiębiorstwo Hurtu Spożywczego 
Hurtownia w Wejherowie, ul. Przemysłowa zatrudni 
zaraz kontrolera-rewidenta — wymagane wykształce­
nie średnie oraz praktyka. Poza tym 2 magazynie­
rów artykułów spożywczych na ograniczonej odpo­
wiedzialności materialnej — wymagane wykształce­
nie podstawowe oraz praktyka. Warunki pracy i pła­
cy do omówienia na miejscu. 1722-K

Miejski Zarząd Budynków Mieszkalnych w Sopocie 
zatrudni zaraz: technika budowlanego i technika u- 
rządzeń sanitarnych z długoletnim stażem pracy, ze 
skierowaniem z Urzędu Zatrudnienia. Zgłoszenia w 
MZBM Sopot, ul. Chrobrego 1-3 od godz. 7 do 14. 
Warunki pracy i płacy do omówienia na miejscu.

\ 1744-K
Budowlana Spółdzielnia Pracy im. K. Świerczewskie­
go w Gdańsku-Wrzeszczu, ul. Partyzantów 38 nr 
telefonu 41-70-11 zatrudni zaraz inżyniera budowni- 
otwa ogólnego względnie technika budowiango z u- 
prawnieniami oraz 3-'etnią praktyką na stanowisko 
kierownika przygotowania produkcji. Wymagane 
■kierowanie z Wydziału Zatrudnienia i książeczka u- 
bezpieczeniowa z aktualnym! danymi. 1370-K

Gdańska Fabryka Opakowań Blaszanych w Gdańsku, 
zatrudni ze skierowaniem z Wydziału Zatrudnienia 
Prezydium MRN Oddz. w Gdańsku, niżej wymienio­
nego pracownika: konstruktora lub st. konstruktora 
do działu gł. technologa — wymagane wykształcenie 
średnie techniczne plus S-letnia praktyka. Warunki
nraov * r*łf3r»v dn *"»rn rnto-tc-mi

Dyrekcja MHd Artykułami Spożywczymi w Sopocie 
zatrudni natychmiast 2 kierowników sklepów branży 
spożywczej. Zgłoszenia przyjmuje dział osobowy W 
Sopocie, ul. 2o Października 817 a ze skierowaniem Z 
Urzędu Zatrudnienia j aktualnymi wpisami w ksią- 
żeczcę ubezpieczeniowej, __________ ________ 1633-K
Gminna Spółdzielnia „Samopomoc Chłopska” w Sze­
mudzie. pow. weiherowski zatrudni zastępcę główne­
go księgowego, księgowego, referenta administracyj­
no-gospodarczego, kierownika gospody w Chwaszczy- 
nie. Warunki pracy i płacy do omówienia w zarzą­
dzie GS. 1728-K

PRZETARGI I LICYTACJE
Państwowa Komunikacja Samochodowa Oddział W 
Elblągu ogłasza przetarg nieograniczony na wykona­
nie robót budowlanych, wodno-kanalizacyjnych, elek- 
tryeznveh oraz Instalacji c. o. w placówce tereno­
wej PKS w Dzierzgoniu, pow. sztumski. Termin roz­
poczęcia robót I kw. 1969 r. Oferty w zalakowanych 
kopertach należy składać w sekretariacie PKS od­
dział w Elblągu, ul. Grunwaldzka 61. Informację oraz 
dokumntację projektowa do wglądu można otrzymać 
w dziale inwestycji PKS Oddział w Elblągu, pokój 
nr 25 II p. w godz. od 7 do 15. Komisyjne otwarcie 
ofert nastąp; w dniu 24. TII. 1969 r. o godz. 10. Do 
udziału w przetargu zaprasza sie przedsiębiorstwa 
państwowe, spółdzielcze i prywatne. PKS zastrzega 
sobie prawp dowolnego wyboru oferenta jak również 
unieważnienie przetargu bez podania nrzvczvn. 1751-K

Gdańskie Zakłady Zielarskie ..Herbapol” ogłaszają 
przetarg na wykonanie szeregu robót murarskich: 
tynki, posadzki w zakładzie na terenie Gdańska W 
II kw. 1969 r. Wsteone kosztorvsv (ślepe) na powyż­
sze robotv zainteresowani otrzymała w dziale głów­
nego mechanika nrzy ul. Toruńskiei 10 a pokój nr 
103 I p. w Gdańsku. Oferty w zalakowanych koper­
tach t. napisem „przetarg” przyjmuje sie w sekre­
tariacie do dnia 20 ITT, I960 r. Otwarcia ofert na­
stąpi w dniu 24. TTT. 69 r. o godz. in. W przetargu 
mogą wrłań udział zakłady uspołecznione i nieuspo­
łecznione. Dvrekcia zastrzega sobie wvbór oferenta — 
bądź uznanie, że przetarg nie doszedł do skutku. 
___________ 1752-K

Obwieszczenie o licytacji
Skarbowy Urząd Komorniczy Wydziału Finansowego 
Prezydium Miejskie! Rady Narodowej w Gdyni po- 
daie do ogólnej wiadomości, że w dniu 15 marca 1969 
roku o rodzinie 13 w magazynie przy ul. Partyzan­
tów nr 39 w Odvni odbed^te sie snr7pdaż z UcytaHi 
samoehoPu osobowepo marki ..Volkswagen” — rok 
nrodukdi 1963, stanowiący własność ob Jerzego 
Fereneza. Cena wvwnławcza stanowi zł 80 000. W 
orzvpadku niedoiścia licvUcji do skutku w poda­
nym tprirdnte druga Uovtopta odbędzie się w dniu 
17 marca 1969 roku o godnie 13

KOMORNIK SKARBOWY 
1723-K

„DZIENNIK BAŁTYCKI”, Gdańsk, Targ Drzewny 3-7 TELEFONY: centrala - 31-50-41, sekretariat redakcji 81-35-80, dział miejski 81-43-17, dział gósp.-morski 31-33-28, dział terenowy 31-18-97, sekretarz redakcji 31-27-33, 
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„Genera! Walter” byl, jak na ówczesne warun­

ki, statkiem niewielkim, lecz nowoczesnym. Moto­
rowiec ten, zidentyfikowany po wojnie jako jed­
nostka polska i przekazany GAL-owi, miał za so­
bą 10 lat kariery morskiej, gdy 24 czerwca 1949 
roku wyruszał z portu gdyńskiego w otwierający 
regularną linię rejs do portów Indii i Pakistanu. 
Była to jednocześnie pionierska podróż, bowiem po 
raz pierwszy w dziejach Polska uzyskiwała własne 
połączenie regularne z portami krajów azjatyc­
kich.

NA Półwyspie Indyj­
skim zaszły po wojnie 

przeobrażenia polityczne, 
będące wynikiem ru­
chów narodowowyzwoleń­
czych. Niepodległe już pań 
stwa półwyspu zmierzały 
do niezależności politycz­
nej i ekonomicznej, co wy 
rażało się między innymi 
w ożywionych kontaktach 
z krajami socjalistycznymi, 
gwarantującymi sprawied­
liwą, opartą na zasadach 
równych partnerów, współ 
pracę we wszelkich dzie­
dzinach. Nowa linia żeglu­
gowa zapewniała dostawę 
przemysłowych towarów 
polskich i tranzytem z in­
nych krajów socjalistycz­
nych do portów indyjskich 
i na odwrót — z tychże 
portów do naszych prze­
wozy artykułów będących 
przedmiotem wymiany, prze 
de wszystkim płodów rol­
nych.

W tym roku mija 20 lat 
od uruchomienia regular­
nego połączenia żeglugo­
wego między Gdynią a por 
tami indyjskimi. Lata owe 
były dla linii indyjskich 
PLO okresem przeobrażeń, 
które przyniosły dobre 
efekty ekonomiczne, mimo 
że możliwości przewozowe 
na tej trasie nie są i dziś 
jeszcze w pełni wykorzy­
stane. Brakuje bowiem to­
nażu statkowego, a posia­
dany zapewnia aktualnie 
tylko dwa odjazdy miesię­
cznie z portów polskich.

W ciągu 20 lat statki PLO 
przewiozły na liniach indyj­
skich ponad 4 miliony ton 
towarów. Dla ilustracji szyb 
kiego tempa wzrostu prze­
wozów można podać, że pod 
czas gdy w pierwszym roku 
istnienia linii przewieziono 
28 tysięcy ton towarów, to 
w rok później już 91 tysię­
cy ton, w 1958 roku — 155 
tysięcy, a w roku ubiegłym 
— 400 tysięcy ton. Jakie to są 
towary? Z portów macierzy­
stych do Indii wozi się głów 
nie wyroby przemysłowy, 
takie jak: maszyny, chemi­
kalia, kompletne urządzenia 
fabryczne, blachę, stal, 
szkło. Natomiast w kierun­
ku odwrotnym statki nasze 
przeważą makuchy, jutę, 
kauczuk, rudę, bawełnę.

CO wpłynęło na tak bo­
gaty dorobek linii? 

Zaszło na niej w ciągu 
minionego dwudziestolecia 
szereg brzemiennych w 
skutki zmian i wyda­
rzeń mających decydujący 
wpływ na eksploatacyjne 
sukcesy. Wymienię tu lapi­
darnie kilka najważniej­
szych:

W roku 1951 powstał w 
Bombaju oddział PLO, co
ułatwiło znacznie kontak­
ty między stronami indyj­
ską i polską. Do dziś jest 
to jedyny oddział PLO po­
za granicami kraju.

W roku 1966 uruchomio­
no dwa oddzielne serwisy 
liniowe — do portów poło­
żonych na zachodnim wy­
brzeżu półwyspu (linia bom 
bajska) i do portów Zato­
ki Bengalskiej. Uzyskano 
przez to znaczne skrócenie 
czasu podróży, a tym sa­
mym podniesiono ich efek­
tywność.

W roku 1960 powstała 
wspólna ze stroną indyj­
ską obsługa linii pod naz­
wą „Indopol”. Do spółki 
weszły trzy hinduskie 
przedsiębiorstwa żeglugo­
we: Shipping Corporation, 
„Scindia” i India Steam­
ship Coy. Jako zasadę 
przyjęto równą pracę i 
równe korzyści.

Postawiono do dyspozy­
cji linii najpierw dziesię- 
ciotysięczniki, a następnie 
specjalne, dostosowane do 
specyfiki frachtowce. Oby­
dwie linie dysponują dzi­

siaj 12 statkami o nośności 
li 600 — 12.000 ton każdy.

OBECNY wicedyrektor 
zakładu gdańskiego 

PLO Jan Woźniakiewicz 
kierował oddziałem w Bom 
baju przez równe 6 lat, po­
siada zatem potężny zasób 
wiadomości zarówno o sto­
sunkach panujących na 
Półwyspie Indyjskim, jak 
i o warunkach pracy i

statek nasz miał do zabra­
nia tylko 200 ton kawy i 
pozostał w nim o jeden 
dzień dłużej, niż przypadał 
termin rozpoczęcia się o- 
kresu monsunowego. Zda­
wało się, że monsun nie 
musi nadejść z wybiciem 
zegara, a jednak... Było 
sporo kłopotów, utonęła m. 
in. barka z kawą.

|%OBRE wyniki linii kry-
U ją za sobą ciężką pra 

ćę ludzi. Od ich kwalifika­
cji, zdolności, umiejętno­
ści organizacyjnych, opera­
tywności zależy właściwie 
wszystko. Wielki . dział w 
sukcesach linii mają nie­
wątpliwie załogi marynar­
skie owych dwunastu 
wspomnianych wyżej stat­
ków pływających do por­
tów Półwyspu Indyjskiego. 
One są jednak wykonaw-

Jeszcze raz cesarz Francuzów

Pod znakiem Napoleona

Na zdjęciu: Grupa praco
dyjskich PLO.

współpracy w tamtym re­
jonie. Oto kilka luźnych 
uwag:

Przewozy na obu liniach 
mają nieprzerwaną tenden 
cję wzrostu. Ostatnio zwła 
szcza w Zatoce Bengal­
skiej obserwuje się duże 
nasilenie podaży ładun­
ków. Współpraca w „Indo- 
polu” posiada wielkie zna­
czenie gospodarcze, jest 
głęboko zakorzeniona i sta 
le się umacnia. Z drugiej 
strony specyfika rejonu 
wymaga stałego czuwania 
i dobrej orientacji. Na 
przykład w Verval miesz­
czą się przy kei zaledwie 
dwa statki, a w Bedi-Ban- 
dar 5 statków. Trzeba za­
tem umiejętnie kierować 
statkami nadchodzącymi z 
kraju, aby nie miały prze­
stojów, by nie czekały na 
miejsce przy nabrzeżu, by 
ładunek był przygotowany. 
Są też porty redowe, które 
w okresie monsunów zamy 
ka się. Trzeba uważać. 
Był taki przypadek w por­
cie Mangalore, w którym

wmków eksploatacji linii in- 
Fot. Wl. Nieży wińskl

cami, cały natomiast cię­
żar odpowiedzialności, by 
statki miały zatrudnienie, 
by były dobrze wykorzy­
stane, aby rejsy były zys­
kowne, spoczywa w rękach 
eksploatatorów, wyspecjali­
zowanych pracowników lą- 
dowych armatora uwiąza­
nych do biurek, zawalo­
nych plikami konosamen­
tów, korespondencją, uwią­
zanych do słuchawek tele­
fonicznych i dalekopisów.

Tych LUDZI DOBREJ 
ROBOTY warto tu przed­
stawić.

Kierownikiem działu o- 
bejmującego obie linie in­
dyjskie jest Zdzisław Neu­
man wieloletni pracownik 
eksploatacyjny PLO. 7 lat 
pracy w porcie i 9 lat u 
armatora, w tym od 1963 
roku na liniach indyjskich. 
Kierownik linii bombaj- 
skiej Kazimierz Śliwka, 
który 14 lat temu ukoń­
czył studia ekonomiczne, 
przez cały ten czas pra­
cuje w PLO, a kierownik 
linii bengalskiej Janina

Jankowska ma za sobą 
20-letni staż pracy u ar­
matora. Obie linie zatrud­
niają ponadto inspektorów 
— Witolda Wacławika, An 
drzeja Kisiela, Henryka 
Milera, Włodzimierza Zda­
nowskiego I Jerzego Bą- 
kowskiego. Wszyscy oni, z 
wyjątkiem jednego, mają 
za sobą studia na WSE i 
stosunkowo krótki staż — 
najwyżej 4 lata. Eksploa­
tacja postawiła na mło­
dych i chwali to sobie. W 
dziale pracuje jeszcze szta- 
uer Tadeusz Norek or aż 
dwie samodzielne kores­
pondentki Maria Szczybliń 
ska i Elżbieta Tomaszew­
ska. To jest już cały ze­
spół. Ten zespół, który w 
roku ubiegłym zabukował 
na 12 statków 400 tysięcy 
ton ładunków i wypraco­
wał (wraz z załogami stat­
ków) 21 procent ogólnych 
zysków PLO.

Mieszczą się w trzech 
pokojach. Dzień pra­

cy Wypełniony jest po 
brzegi. Oto schemat jed­
nego dnia: zbieranie bie­
żących informacji o aktu­
alnym pobycie i zatrud­
nieniu statków, dziesiątki 
telexów i telefonów, opra­
cowywanie ofert, korespon 
dencja itp. itd. Bez przer­
wy utrzymywany jest kon 
takt z każdym statkiem i 
kierowane każde jego 
działanie.

To nie jest łatwa praca.
Nerwowa, napięta. Łatwo 
się pomylić, a mylić się 
nie wolno, gdyż pomyłki są 
zbyt kosztowne. W wiel­
kim młynie spraw i obo­
wiązków trzeba zachować 
opanowanie i spokój. To 
jest duża zaleta tych lu­
dzi. Umiejętność dostoso­
wania się do specyfiki pra­
cy.

Wykonują dobrą robotę, 
przeliczalną potem na zło­
tówki, rupie i dolary zys­
ków. I jest jeszcze coś nie­
przeliczalnego — serce do 
tej roboty.

Czesław
STANKIEWICZ

Jeszcze Jeden powrót cesarza Francuzów — tym ra­
zem z okazji 200-lecia jego urodzin, które przypadają w 
tym roku. Na czele komitetu obchodów tej rocznicy sta. 
nął (honorowo) prezydent de Gaulle. Uroczystości roz­
poczną się na wiosnę i będą trwały do jesieni. Jed­
nym z kulminacyjnych punktów programu będzie nabo­
żeństwo w katedrze Notre Dame, poza tym odbędą się 
defilady wojskowe, historyczne widowiska i święta lu­
dowe we wszystkich miejscach związanych z Napoleo­
nem.

Wybrańcy losu odbę­
dą przejażdżkę (w sa­

mym dniu urodzin cesa­
rza) luksusowym statkiem 
parowym ,, France” na 
Korsykę i do miejsc wy­
gnania — na Elbę i Sw. 
Helenę. Telewizja nada 
80 audycji poświęconych 
Bonapartemu. Zorganizo­
wany będzie „Napoleoński 
Festiwal Filmowy”. Prze 
widuje się wystawy wszel 
kiego rodzaju „Napoleon 
— intymnie” albo „Noce 
wielkiej armii”.

kryjącym się pod maską 
cesarza”.

Republikańska Francja 
nie entuzjazmuje «ię kul­
tem Napoleona uprawia­
nym przez pokolenie bona- 
partystów, pieczołowicie 
chuchających na jego le­
gendę, zbierających pieś­
ni, opowieści, reklamy i 
ryciny na jego temat. 
Lewicowy zarząd miasta 
Paryża uporczywie sprzęci 
wiał. się do tej pory prze­
mianowaniu którejś z ar­
terii na ulicę Napoleona 

. (istnieje jedyna ulica 
Bonapartego). Dopiero w 
związku z 200-leciem za­
powiedziano zmianę w 
tym sensie nazwy Espla- 
nada Inwalidów.

„Napoleoniada 1969” po*
działała jak czerwona 
ołachta na przeciwników 
gaullizmu. „Kult Napole­
ona oznacza absolutyzm i 
centralizację władzy, po* 
gardę jednostki dla ogó­
łu — słowem to, czego 
nam wcale nie potrzeba” 
— pisał „Nouvel Observa- 
teur”, domagając się 
jednocześnie prawa wzno­
szenia okrzyku: „Precz z
cesarzem!”.

Ale gwardia napoleon^ 
dów nie poddaje się. Ksią 
żę Ludwik Napoleon, po­
tomek cesarskiego brata I 
króla Westfalii, Hieroni­
ma, zamierza w związku 
z rocznicą \Vielkiego ucz^ 
cić też pamięć mniejsze­
go Napoleona. Planuje się 
przewiezienie szczątków 
Napoleona III z Anglii do 
Francji.

A komu jeszcze mało, 
niech się pocieszy. Za dwa 
lata rozpocznie się wszy­
stko da capo — tym ra­
zem w 150 rocznicę śmier 
ci Napoleona I.

Eksport Ćmielowa
Tegoroczny plan produkcyj 

ny fabryki porcelany w Ćmie 
lewie opiewa na 2300 ton wy­
robów porcelanowych pierw­
szej jakości. Jest to więc o 
100 ton więcej od rezultatów 
ubiegłego roku. Cmielowska 
porcelana dociera do 30 kra­
jów całego świata. W tym 
roku przybyli kupcy z Blis­
kiego Wschodu i zawarli z 
dyrekcją wieloletni kontrakt 
na dostawę serwisów śniada­
niowych i salaterek.

Nie ma bodaj popular­
nego pisarza we Francji, 
który by nie wydał lub 
nie zapowiedział nowej 
książki o Napoleonie. Zna 
komity historyk Andrć 
Castelot odbył pielgrzym­
kę do miejsc — gdzie 
kiedykolwiek bawił Napo­
leon. W karaweli „Bona­
parte” szybującej nad Kor 
syką kazał podać sobie u- 
lubione potrawy cesarza: 
pasztet z kosa, kurę, sałat­
kę z soczewicy i burgun­
da. Następnie poleciał na 
Sw. Helenę i napisał se­
rię reportaży dla „France- 
-Soir”. „Od 10 lat żyję z 
Napoleonem” powiedział 
Castelpt.

Ale nie on jeden. Wszy­
stkie większe periodyki, a 
także dzienniki uznały za 
obowiązek pisać o cesarzu: 
„Aurorę” ogłosiła konkurs 
„napoleoński”, gdzie pierw 
sza nagroda wynosi 350 
złotych „napoleonów”.

DO wzbogacenia wiedzy 
o Napoleonie walnie 

przyczynia się bogata lite­
ratura przedmiotu. 400 tys. 
publikacji na jego temat 
stanowi rekord światowy 
— o nikim nie pisano wię 
cej jak o tym człowieku, 
na którego temat wygła­
szano najbardziej różne 
zdania i poglądy. Współ­
cześni zwali go „synem 
szatana” i „duszą świa- 
ta”, „demonem” i „karłem

Paragraf i życie
Błąd w telegramie

GODNY to odnotowania 
jubileusz. Dotyczy on 

licznej armii pracowników 
łączności, a ściślej ruchu 
związkowego łącznościow­
ców polskich, zapoczątko­
wanego przed półwieczem 
— w 1919 r. — tuż po od­
zyskaniu niepodległości, po 
długotrwałym okresie po- 
rozbiorowej niewoli.

W spuściźnie po trzech 
zaborcach otrzymaliśmy nie 
tylko bardzo różnorodne 
systemy łączności, lecz rów 
nież niejednolitą, rozproszo 
ną pod względem zorgani­
zowania zawodowego ka­
drę. Właśnie przed 50 la­
ty w okresie od stycznia 
do marca 1919 r. odbywał 
się intensywny proces kon 
solidacji zawodowej pra­
cowników poczty. Zapocząt 
kowal ten proces stycznio­
wy zjazd łącznościowców 
— Krajowy Zjazd Pracow 
ników Poczty, Telegrafu i 
Telefonów, zwołany z ini­
cjatywy pocztowców war­
szawskich. Ze względu na 
swe idee zjazd jest też 
znany pod nazwą zjedno­
czeniowego.

Później jednak w ruchu 
związkowym łącznościow­
ców występuje szereg trud 
ności, a w latach 1924 — 
1926 dochodzi do rozłamu, 
spowodowanego w dużej

Dziś jubileusz łącznościowców
50 lat pracy

dla społeczeństwa
mierze niezdecydowaną, 
ugodową, a niekiedy wręcz 
rozbijacką polityką kierów 
nictwa związkowego.

Mimo to jednak ruch 
związkowy w okresie mię­
dzywojennym osiągnął spo 
ro pozytywów w obronie 
praw swych członków, na 
niwie działalności samo­
pomocowej i innych ak­
cji społecznych.

OKUPANT przerzedził 
szeregi łącznościow­

ców, którzy wiernie słu­
żyli ojczyźnie na różnych 
posterunkach. Pierwsi w 
walce z wrogiem złożyli 
w ofierze swe życie właś­
nie pocztowcy, obrońcy 
Poczty Polskiej w Gdań­
sku.

Po wyzwoleniu, zespole­
ni w swym związku łącz­
nościowcy zabrali się do 
budownictwa nowego u- 
stroju, wszędzie przychodzi 
Ii jako jedni z pierwszych,

by siecią połączeń telefo­
nicznych i telegraficznych, 
jak nerwami, wiązać w je­
den organizm wyzwolone 
tereny.

DZIŚ wraz z Polską Lu­
dową łącznościowcy 

obchodzą 25-lecie pracy w 
nowych warunkach. Spoty 
kają je dobrymi wynikami 
na wszystkich odcinkach 
pracy. Dowodzą tego także 
rezultaty uzyskane w gdań 
skim okręgu.

Zestawienia roku ubiegłe­
go wykazują poprawę wy­
niku finansowego o IM 
min zł, przekroczenie zadań 
usługowych o 3 proc., co w 
przeliczeniu na gotówkę da 
je 21,9 min zł. Do sipci te­
lefonicznej tylko w jednym 
roku przyłączono 5.798 abo­
nentów, w tym w wojewódz 
twie gdańskim — 3.676. Po­
za tym zbudowano nowe i 
zrekonstruowano szereg sta 
rych placówek pocztowych 
i telekomunikacyjnych.
Takie są w ogromnym 

skrócie wyniki produkcyj­
ne ubiegłego roku, z któ­

rymi przychodzą pracow­
nicy okręgu na swe 
50-lecie.

A przecież szeroko zakro 
joną działalność rozwijają 
też łącznościowcy w dzie­
dzinie socjalno-bytowej. Pro 
wadzi się stołówki i bufety, 
kluby i świetlice, ośrodki 
zdrowia i ośrodki turystycz 
no-wypoczynkowe, szkoły 
przyzakładowe, udziela >ię 
stypendiów i opłaca prakty­
ki zawodowe. Na te cele 
wydatkuje się w okręeu 
ponad 1,3 min zł. Ponadto 
na pomoc w spółdzielczym 
budownictwie mieszkanio­
wym pracownikom przezna 
czono w uh. roku ponad LI 
min zł. Z akcji kolonijnej 
w 1968 r. skorzystało 1913 
dzieci, a więc co czwarte 
dziecko. Równocześnie wśród 
pracowników proavadzi się 
szeroko zakrojoną działal­
ność ideologiczno-wycbo- 
wawczą i kulturalną.

DZIŚ w Ratuszu Staro­
miejskim w Gdańsku 

łącznościowcy okręgu zbio 
tą się na uroczystą aka­
demię z okazji 50-lecia 
swego związku zawodowe­
go. Najlepszym, najaktyw­
niejszym spośród nich wrę 
czone zostaną odznaczenia 
i dyplomy. Lecz prócz słów 
uznania, które padną na 
akademii, niech łączno­
ściowcy będą przekonani, 
że wdzięczne społeczeń­
stwo, któremu służą swą 
codzienną pracą, życzy im 
z okazji 50-lecia wiele 
dalszych sukcesów.

E. M.

Każda instytucja świad­
cząca usługi ma nie tylko 
Drawa, ale i obowiązki. A 

szkody, jakie klient 
mógłby ponieść na skutek 
nienależytego wykonania 
tych obowiązków, instytu­
cja ta — nie wyłączając 
przedsiębiorstw państwo­
wych — ponosi odpowie­
dzialność w zakresie usta­
lonym przez prawo.

O zasadzie tej nie zaw­
sze pamiętają przedstawi­
ciele instytucji usługo­
wych, chętnie powołujący 
sję na wygodniejsze dla 
nich przepisy wewnętrzne. 
Ale sądy stoją na straży pra 
wa i interesów obywatela.

Oto jeden z przykładów.
Zofia i Stanisław K. o-

trzymali telegram: „Ojciec 
zmarł w szpitalu — mat­
ka”. Można sobie wyobra­
zić ich reakcję na tę hio- 
bową wieść. A więc 
wstrząs moralny, rozpacz 
— a potem wydatki na ża­
łobną odzież, wyjazd na 
pogrzeb. Tymczasem tele­
gram nadany przez matkę 
brzmiał: „Ojciec chory w 
szpitalu — matka”,

Kiedy nieporozumienie zo­
stało wyjaśnione, państwo 
K wystąpili z pozwem 
przeciwko Okręgowej Dy­
rekcji Poczt o odszkodo­
wanie za poniesione straty. 
Sąd powiatovTy zasądził na 
ich rzecz sumę 4000 zł.

Ale dyrekcja poczt wnio 
sła rewizję, powołując się 
na przepisy pocztowe, ogra 
niczające odpowiedzialność 
PPTT „za niewykonanie 
lub nienależyte wykonanie 
usług związanych z eksplo­
atacją sieci telegraficznej” 
da „zwrotu opłat lub czę­
ści opłat”. Czyżby więc pań 
stwu K. należał się tylko 
zwrot kosztów telegramu?

Sąd Wojewódzki zwrócił 
się do Sądu Najwyższego z 
prośbą o autorytatywne
rozstrzygnięcie zachodzącej 
tu sprzeczności między we­
wnętrznymi regulaminami 
pocztowymi, a przepisami 
prawa cywilnego.

Regulaminy • ocztowe — 
stwierdził Sąd Najwyższy 
po rozpatrzeniu opisanej tu 
sprawy — stanowią normy 
wyjątkowe w stosunku do 
zasady pełnej odpowiedział 
ności za wyrządzoną szko­
dę. Normy tego rodzaju nie 
mogą być więc stosowane 
rozszerzają.:o. A regulami­
ny pocztowe mówią, że po­
czta ponosi odpowiedzial­
ność „w wysokości opłaty 
pobranej za telegram”, je­
żeli zniekształcenie jego 
treści powoduje, iż treść ta 
„stała 'się niezrozumiała”. 
•Jednakże treść depeszy do­
ręczonej oaństwu K. nie

była niezrozumiała — prze-^ 
ciwnie, depesza była zupeł 
nie jasna. Tylko, że zawie­
rała inną treść aniżeli na­
dana przez wysyłającą te­
legram matkę. Treść tra­
giczną i pociągającą nie 
tylko szkody moralne, ale 
i straty materialne. Sąd 
Najwyższy stwierdził więc, 
że w takiej sytuacji nie 
można mówić o „nienale­
żytym wykonaniu” usług 
pocztowych powodującym 
tylko zwrot opłat. Karygod 
ne niedbalstwo i doręcze­
nie telegramu zawierające­
go nieprawdziwą wiado­
mość o śmierci bliskiej o« 
soby pociąga pełną odpo­
wiedzialność cywilną pocz­
ty, a wysokość od szkodo-* 
war.ia ustala sąd zgodnie 
z przepisami prawa. j

Jan WOLSKI !

LUDZIE I SOCJALIZM

Pamiętniki 25-lecia
Redakcja tygodnika „Po-, 

lityka” i Wydawnictwo 
„Czytelnik” ogłosiły kon-i 
kurs na pamiętnik z 
kresu pierwszego 25-le^ 
cia Polski Ludowej. t

Konkurs jest otwarty j 
może w nim wziąć u- 
dział każdy obywatel 
PRL. Pamiętnik może o- 
bejmować zarówno cały 
okres 25 lat, jak mniej­
sze odcinki czasu, a na­
wet krótkie, kilkudniowe 
okresy. Teksty o dowol^ 
nej objętości, najlepiej 
w 3 egzemplarzach maszy­
nopisu (jeśli w rękopisie, 
to b. czytelnie!) i opa-i 
trzony godłem, rozszyfro^ 
wanym w załączonej ko­
percie, należy nadsyłać 
na adres redakcji „Poln 
tyki” do dnia 1 czerwca 
1969 r.

Pierwsza nagroda — 2fl| 
tys złotych.

Najlepsze prace zostaną 
opublikowane na łamach! 
„Polityki” i później vł, 
edycji książkowej.

W skład jury wchodzą! 
Stefan Olszowski, sekretarz 
KC PZPIl, prof, dr Jan 
Szczepański, prof, dr Franci­
szek Ryszka, Marian Bran­
dys, Tadeusz Holuj, płk Zbig 
niew Załuski, dr Jan Górski, 
red. Kazimierz Bidakowski, 
red. Mieczysław F. Rakowski, 
red, Michał Radgowski, red, 
Tadeusz Drewnowski.
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Pod Orłowem

Te dziwnie spiętrzo­
ne kry i oblepione lo­
dem kamienie, nadają 
groźny wygląd znajo­
memu przecież frag­
mentowi Wybrzeża w 
okolicy Gdyni. Teren 
ten stał się ostatnio u- 
lubionym miejscem 
niedzielnych spacerów. 
Niestety, są i tacy, któ­
rzy w swych wędrów­
kach zapuszczają się 
zbyt daleko od brzegu. 
Pisaliśmy już o tym, i 
choć namawiamy mie­
szkańców trójmiasta do 
zajrzenia czasami nad 
morze również w zi­
mie — ponawiamy swo­
je przestrogi: bądźcie
ostrożni! Lód pęka i 
o nieszczęście nietrud­
no,

(zet)

Wiosenne rozważania
ROLA, jaką spełniają 

Miejskie Przedsiębior 
siwa Oczyszczania czy Za­
kłady Oczyszczania Mia­
sta trudna jest z wielu 
względów. Między innymi 
i dlatego, że ich działal­
ność obserwowana i oce­
niana jest codziennie przez 
wszystkich, przy czym naj 
częściej tych dobrych stron 
(bo i takie bjrwają) nie za­
uważa się, ale za to każ­
de zaniedbanie wywołuje 
powszechny potok kryty­
ki. I nie ma w tym nic 
dziwnego, tyle tylko, że 
nawet najgłośniej wypo-

Uwaga 
wędkarze Oruni!

...informuje zarząd, że 
składki członkowskie za 1969 
rok przyjmuje skarbnik co­
dziennie od poniedziałku do 
piątku w godzinach od 15.00 
do 18.00 w lokalu koła przy 
ul. Rajskiej 2, pokój nr 5.

Rodzice dziewczynki pokąsanej
przez psa
proszq o wiadomość

W niedzielę ok. godz. 1200 
czternastoletnia Iwonka K. 
wyszła w Gdyni na spacer 
z małym pieskiem, pekińczy­
kiem. Na Bulwarze Nadmor­
skim, pomiędzy Domem 
Marynarza a Redłowską Po­
lanką duży pies, prawdopo­
dobnie owczarek niemiecki, 
a w każdym razie przypo­
minający psa tej rasy, rzu­
cił się w stronę małego 
pekińczyka. Dziewczynka bo­
jąc się o pieska wzięła go na 
ręce. Wtedy wilczur chwycił 
ją za ramię i ugryzł.

Zbliżający się właściciel 
psa przywołał go i ukarał, 
ale nie zwrócił uwagi na 
dziewczynkę, prawdopodob­
nie nie przypuszczając, że 
pies ją ugryzł.

Ponieważ nie wiadomo czy 
pies był szczepiony przeciw 
wściekliźnie, dziewczynce gro 
zi seria bolesnych i nie obo­
jętnych dla zdrowia zastrzy­
ków.

Zrozpaczeni rodzice proszą 
gorąco właściciela psa o prze 
Kazanie im wiadomości czy 
pies był szczepiony?

Nie chcą znać nazwiska 
właściciela, nie roszczą pre­
tensji o ugryzienie dziecka,

tylko proszą o szybką wiado­
mość telefoniczną 21-29-11 
(wewn. 33-41) lub na adres: 
Czołgistów 20 m 4 — Krzy­
żanowska.

Zmiana repertuaru 
w Teatrze ..Mrzeże'

Dyrekcja Państwowego Tea­
tru „Wybrzeże” informuje, że 
w związku z chorobą aktorki 
planowana na dzień 14 mar­
ca br. premiera sztuki „APE­
TYT NA CZEREŚNIE” w Tea­
trze Kameralnym w Sopocie 
odbędzie się 25 bm. Jednocze­
śnie odwołuje się przedstawie­
nia sztuki A. Osieckiej „APE­
TYT NA CZEREŚNIE” W 
dniach 15 i 16 marca br. Za­
miast tego w dniu 14 bm. o 
godz. 17.00 i w dniu 14 bm. o 
godz. 15.30 grana będzie sztuka 
Moliera pt. „DON JUAN”.

Premiera studencka sztuki 
„Apetyt na czereśnie” odbę­
dzie się w planowanym ter­
minie tj. 27 bm.

Smialt» 33 szczerze
Byłem notorycznym alkoholikiem

„Tak często czytam w 
prasie artykuły na te­
mat alkoholizmu, słyszę 
skargi żon, dzieci, ro­
dziców przeżywających 
tragedie z powodu pi­
cia wódki przez kogoś 
z członków rodziny, 
że postanowiłem napi­
sać do Was o sobie — 

pisze ob. W. (nazwisko 
i adres znane redak­
cji). — Może mój przy­
kład skłoni chociaż nie­
których nałogowych al­
koholików do zastano­
wienia się nad swoim 
i ich rodzin losem. 
Może zgłoszą się sami 
do Poradni Przeciwal­
koholowej, która przy 
ich pomocy przywróci

wdäk<$\

• „Nastolatki”. Radzimy 
kupić książeczkę pt.: „Po- 
magamy w wyborze zawo­
du”, wydaną przez Wy­
dawnictwo „Nasza Księgar 
nia” a napisaną przez Da­
nutę Barzak, Janinę Bierz 
wińską i Annę Lanotę. 
Cena 14 zł. obecnie uka­
zała się ona w sprzeda­
ży w księgarniach trój­
miasta.

• „Stała czytelniczka”. 
W sklepie muzycznym 
przy ul. Heweliusza w 
Gdańsku (tel. 31-30-15) znaj 
dują się w sprzedaży pia­
nina „Calisia” (cena 19.900) 
i „Legnica” (cena 18.500) 
oraz pianina z importu 
(czeskie). Stare pianina 
może Pani kupić raczej 
tylko przy pomocy ogło­
szenia.
• Janina P. i Krystyna 

D. z Gdańska. Wasze 
uwagi przekazaliśmy Wy­
działowi Handlu Prez. 
MRN. Po otrzymaniu od 
powiedzi — napiszemy.
• Ryszard Franckiewicz. 

W naszym województwie 
technikum leśnego nie ma. 
Najbliższe znajduje się w 
Tucholi w woj. bydgos­
kim. Ponadto szkoły ta­
kie są jeszcze w Warcinie 
woj. koszalińskie (powiat 
Miastko) oraz w Biało­
wieży woj. białostockie 
pow. Hajnówka). Bliższych 
informacji udzielą sekre­
tariaty szkół.

ich społeczeństwu, a 
przede wszystkim ro­
dzinie jako ludzi war­
tościowych i odpowie­
dzialnych.

Byłem notorycznym al­
koholikiem. Piłem od 
wczesnej młodości. Co­
dziennie. Trwało tak 
wiele lat. Doszło do tego, 
że wynosiłem z domu 
różne rzeczy i sprzedawa­
łem je za bezcen byleby 
tylko zdobyć pieniądze na 
wódkę. Wyrokiem sądu 
zostałem skierowany na 
leczenie odwykowe do 
szpitala na Srebrzysku. 
Skutki leczenia z mojej 
przyczyny były mało wi­
doczne, W szpitalu prze­
bywałem ponad dziesięć 
razy. Pobyt w nim prze­
ciętnie trwał od trzech do 
dziesięciu miesięcy.

Po ostatnim pobycie w 
szpitalu postanowiłem za 
wszelką cenę wyzwolić się 
z tego strasznego nałogu. 
Tak strasznego, że dopie­
ro teraz zrozumiałem ja­
ki podły był mój żywot. 
Zmarnowałem wiele lat. 
Byłem już o krok od 
popełnienia samobójstwa.

Lekarzom i chyba tro­
chę swojej silnej woli za­
wdzięczam to, że świat 
wydaje mi się piękny, pe­
łen radości i podziwu, że 
jest taki, jakim był dla 
mnie zanim zacząłem pić.

Obecnie od czasu wyj­
ścia ze szpitala leczę się 
systematycznie w Porad­
ni Przeciwalkoholowej. Nie 
wiem, co ze mną toędzie. 
Ale jedno wiem na pew­
no: zrobię wszystko, żeby 
wytrwać w postanowieniu 
niepicia wódki. Dawniej 
nie raził mnie tłum pija­
nych mężczyzn, oblegają­
cych kioski z piwem, nie 
razili mnie pijacy spoty­
kani na ulicy. Dziś budzą 
we mnie fizyczny wstręt, 
odrazę i omijam ich 
z daleka, jak trędowa­
tych. Nie znoszę nawet 
zapachu wódki lub piwa.

Jednocześnie żal mi 
tych wszystkich, którzy 
jeszcze nie zdają chy­
ba sobie sprawy do 
czego może doprowa­
dzić ich to pijaństwo 
Chciałbym, żeby moje 
słowa trafiły do tych, 
którzy pozostali w szpi 
talu i nie chcą uwie 
*zyć, że mogą zmienić 
swój los, że przyszłość 
ich i ich rodzin zależy

również od nich sa­
mych. Wiem, że to nie 
łatwo. Ale prędzej czy 
później wódka pozba­
wi ich logicznego rozu­
mowania i będą skłon­
ni do popełnienia naj­
gorszego nawet czynu.

Wszystkim tym, któ­
rzy tkwią w tym na­
łogu serdecznie życzę, 

aby poszli moimi śla­
dami i zawrócili z błęi 
nej drogi, póki jeszcze 
me jest za późno. Niech 
zgłoszą się sami do 
Poradni Przeciwalko­
holowej. Tam znajdą 
pomoc i zrozumienie”.

władane słowa krytyki nie 
wiele jakoś pomagają.

W każdym razie, tak 
właśnie jest w przypadku 
całego trójmiasta. Weźmy 
— dla przykładu — Sopot, 
którego powołanie i funk­
cja szczególnie wyczula na 
sprawy czystości. Sopocki 
Zakład Oczyszczania Mia­
sta nie wykonał za ubie­
gły rok swego planu pra­
cy. Według założeń, przed 
siębiorstwo to miało objąć 
sprzątaniem 350 tysięcy 
metrów kwadratowych. W 
ciągu I i II kwartału ogra 
niczono tę powierzchnię do 
317 tysięcy metrów kwa­
dratowych, w trzecim do 
308, a w IV do 268. Dlacze 
go tak się dzieje? Plan za­
trudnienia zrealizowano za 
ledwie w 89 procentach, co 
przy i tak niezbyt wyso­
kim wskaźniku, musiało 
odbić się na pracy przed­
siębiorstwa a zatem i na 
wyglądzie miasta.

Trudno sobie czynić na­
dzieje, że rok bieżący przy 
niesie pod tym względem 
jakąś radykalną poprawę, 
bo brak rąk do pracy od­
czuwa u nas nie tylko ta 
gałąź użyteczności publicz­
nej. W normalnej sytuacji, 
wszędzie tam, gdzie bra­
kuje ludzi, w sukurs przy 
chodzi mechanizacja, tym­
czasem — jak się orientu­
jemy — sopocki ZOM cier 
pi również na brak odpo­
wiedniego sprzętu. I to 
często nawet tego podsta­
wowego. Cóż dopiero mó­
wić o tym, który zastąpił­
by pracę człowieka wszę­
dzie tam, gdzie to jest mo 
żliwe.

Czy w tej sytuacji moż 
na liczyć, że Sopot w 
tym roku będzie czyściej­
szy niż w roku poprzed­
nim? Koniecznym byłoby 
zreformować styl pracy 
przedsiębiorstwa, może zre 
sztą także i sposób wyna­
gradzania czy ściślej — 
premiowania. Wiadomo bo 
wiem, że Zakład Oczysz­
czania Miasta w Sopocie 
ina wiele nieprawidłowo­
ści, które utrudniają nale­
żyte wykorzystanie rezerw. 
Bo, że te tkwią nie tylko 
w zmechanizowaniu robót 
— to pewne.

Swego czasu postulowa­
liśmy, by poszczególne 
ADM, łącznie z przedsta­
wicielami Rad Osiedlo­
wych kierowały do dyrek­
cji ZOM opinie o pracy 
ich pracowników w danym 
rejonie. Opinie takie po­
mogłyby nie tylko we wła 
ściwym ocenianiu (a przez 
to premiowaniu) pracy ale 
i wypośrodkowaniu prze­
ciętnej możliwości pracy 
swoich ludzi. Bo, że efek­
ty bywają bardzo różne, 
nikt nie zaorzeczy. Stwo­
rzenie zaś bodźca, by 
wszystkie efekty były jak-

najlepsze, to bardzo ważna 
rzecz.

Za czystość miasta, a 
konkretnie presji odpo­
wiedzialne są także ADM, 
którym wiele można i trze 
ba zarzucić, ale sprawą tą 
zajmiemy się oddzielnie.

(ad)

W sklepach z nasionami
zaczął się ruch {
Natychmiast po uka­

zaniu się pierwszych 
promieni słonecznych, w 

sklepach z nasionami poja­
wiają się liczni klienci.

W pierwszym okresie w 
nasiona warzyw i roślin 
ozdobnych zaopatrują się

Przygotowania handlu do sei nu

Dziś na temat zabawek
Pisaliśmy już czego moż­

na oczekiwać na wiosnę i 
w lecie w sklepach obuw­
niczych, informowaliśmy o 
przygotowaniach handlu ar 
tykułami turystycznymi. 
Dziś — wiadomości z innej 
branży, czyli parę słów na 
temat zabawek.

Hurtownia zabawkarska 
Wojewódzkiego Przedsię­
biorstwa Handlu Artykuła­
mi Papierniczymi i Sporto­
wymi będzie dysponowała 
sporymi zapasami zabawek 
do piasku, jak wiaderka, 
łopatki, grabki, wózki do 
wożenia piasku, foremki. 
W tym roku znacznie 
zwiększy się dostawa wia­
derek z litografią, . cieszą­
cych się dużym powodze­
niem u małych klientów.

W latach ubiegłych ilo­
ści tego artykułu były zbyt 
małe w stosunku do popy­
tu, na tegoroczne lato prze 
mysł zapewnia naszej hur­
towni 11 tysięcy sztuk wia­
derek, co powinno w zu­
pełności pokryć zapotrżebo 
wanie. Również i pozostałe 
wyżej wymienione zabawki 
znajdą się w sklepach w 
wystarczającej ilości. Do 
jednego tylko artykułu z te 
go rodzaju zabawek nasz 
przemysł ustosunkowuje 
się bardzo niechętnie. To 
konewki — zabawki, który­
mi chętnie bawią się wszy­
stkie dzieci, lepiąc babki z 
piasku, urządzając „włas­
ne” malutkie ogródki itp. 
Gdańska hurtownia złoży­
ła w Spółdzielni Poznań­
skiej zamówienie na 6 ty­
sięcy konewek litografowa- 
nych, przyjęto zamówienie 
jedynie w 20 proc. Na pew­
no produkcja konewek jest 
trochę bardziej pracochłon­
na od produkcji wiaderek, 
lecz przecież w jakimś stop 
niu należy chyba uwzględ­
niać życzenia klientów, na­
wet takich, którzy są je­
szcze w wieku przedszkol­
nym...

Na bieżący sezon letni 
gdański hurtownik zabaw- 
karski przygotowuje 10.480 
sztuk różnego rodzaju za­
bawek pływających: łódek, 
jachtów, żaglówek. Asorty­
ment wzbogacą dostawy z 
importu. Będą to łodzie i 
pontony produkcji jugosło­
wiańskiej. W porównaniu 
z ubiegłymi latami zwięk­
szy się asortymentowo i ilo 
ściowo podaż piłek lanych 
z PCW. Są ładne, kolorowe 
I bardzo lekkie, a cena 
kształtuje się w granicach

od 21 do 35 zł. Będzie też 
sporo zabawek z drewna, 
narzędzi do majsterkowa­
nia, zabawek z tworzyw 
sztucznych, typowo letnich 
i tzw. „całorocznych”.

Hurtownia przygotowując 
się do sezonu wiosenno-let­
niego nie zapomina, że 1 
czerwca przypada Między­
narodowy Dzień Dziecka i 
że na tą okazję trzeba do­
brze zaopatrzyć sklepy z 
zabawkami.

Nie zabraknie więc róż­
nych zabawek pluszowych, 
samochodzików, gier, lalek 
itp. Możliwe, że ukażą się 
jakieś nowe, ciekawsze wzo 
ry tradycyjnych i typowo 
sezonowych zabawek. Uza­
leżnione to jest od ekspozy­
cji na zbliżających się Wio 
sennych Targach Krajo­
wych. Jeżeli na targach 
przemysł wystąpi z nowo­
ściami zabawkarskimi, bę­
dzie można uzupełnić za­
kupy i wprowadzić nowe 
artykuły do handlu.

Jar

WYPADKI
Wczoraj w godzinach po­

rannych w Gdańsku na ul. 
Jedności Robotniczej (na wy­
sokości wiaduktu przy ul. 
Okopowej) wywrotka „Star” 
16-58 GK zajechała drogę wy­
wrotce „Tatra” 21-37 GK za­
ładowanej ciężkimi elemen­
tami budowlanymi. Kierow­
ca „Tatry” pragnąc uniknąć 
Zderzenia wykonał gwałtow­
ny skręt i zderzył się z jadą­
cą z przeciwka „Nysą”. Na 
skutek potężnego uderzenia 
kabina „Nysy” została znisz­
czona, a pasażerka Stefania 
Pliszka uległa tak ciężkim 
obrażeniom ciała, iż w dro­
dze do szpitala zmarła. Rów­
nież obrażenia odniósł kie- 
Towca „Nysy”. Jak wykaza­
ło przeprowadzone dochodze­
nie, winę za wypadek po­
nosi kierowca „Stara” Sta­
nisław P., który zbiegł z 
miejsca wypadku i na razie 
ukrywa się. Energiczne docho 
dzenie doprowadzi z pew­
nością do ujęcia sprawcy no­
wej tragedii na naszych dro­
gach.

* * *
W Gdańsku Na Ostrowiu 

kierowca autobusu „San” 
Witold B. wpadł na śliskiej 
jezdni w poślizg i uderzył 
w samochód „wołga” 05-05 
GK. Pojazdy zostały uszko­
dzone,

* * *
Na Targu Węglowym w 

Gdańsku prowadzący tram­
waj linii „10” Jan L. naje­
chał na tył stojącego na przy 
Stanku tramwaju linii „2”. 
Obydwa pojazdy zostały po­
ważnie uszkodzone.

GDANSK, Opera, „Cyrulik 
Sewilski”, g. 19. Teatr Wiel­
ki, „Ostatnie dobranoc Arm­
stronga”, g. 19. SOPOT, Ka­
meralny, „Don Juan”, g. 19. 
GDYNIA, Muzyczny, „Mada­
gaskar”, godz. 19.15.

U

GDANSK „Leningrad”, „An 
gelica wśród piratów”, fr., 
od 16 1., g. 10, 12, 14, 16, 18, 
20. „Kameralne”, „Wypa­
dek”, ang„ od 18 1., g. 15, 
17.30, 20. „Kosmos”, „Kocha­
ny łobuz”, fr., od 14 lat. — 
„Drukarz”, „Bohaterowie Te 
lemarku”, prod, ang., od 14 
lat, godz. 16.30, 19. „Piast”, 
„Agent o dwóch twarzach”, 
fr., od 14 1., g. 16.30, 19. — 
„Motława”, „Fabryka nie­
śmiertelnych”, ang., od 16 
1., g. 16, 18, 20. „Przyjaźń”,
„Dziesięciu małych Indian”, 
ang., od 16 1., godz. 17, 20. — 
„Gedania”, „Fantomas”, fr., 
od 11 1., g. 16, 18, 20. —
„Wrzos”, „Bitwa o Algier”, 
wł„ od 16 1„ g. 15.45, 18,
20.15. „Zak”, „Ukryta forte­
ca”, jap., od 16 1., g. 15.45, 
18. 20.15.

WRZESZCZ „Bajka”, „Cu­
downa łamigłówka”, cz., od 
11 l,, g. 10; „Beczka prochu”, 
jap., od 16 1„ g. 12.30, 15,
17.30, 20. „Znicz”, „Strzały o 
zmierzchu”, USA, od 16 1., g.
15.30, 17.45, 20. „Tramwajarz”, 
„Porwanie dziewic”, rum., od 
W L. g. 16, 16, 20. „Zawisza”,

„Koniec barona IJngerna”, 
radź., od 14 1., g. 17, 19.15.

NOWY PORT „1 Maja” — 
.Spotkałem nawet szczęśli­
wych Cyganów”, jug., od 16
1., g. 16, 18, 20.

OLIWA „Delfin”, „Spa­
dek”, argent., od 16 1., godz. 
IG, 18, 20.

SOPOT „Polonia”, „Imiona 
miłości”, fr., od 18 1„ godz.
15.30, 17.45, 20. „Bałtyk”, „Na­
pad stulecia”, ang., od 16 1., 
g. 15, 17.30, 20.

GDYNIA „Warszawa” — 
„Droga Brigitte”, USA, od 14
1., g. 11, 13.15, 15.30, 17.45, 20. 
„Atlantic”, „Ciężkie czasy 
dla gangsterów”, fr., od 16 
1., g. 10, 12.30, 15, 17.30; „Po­
większenie”, ang., od 18 l„ 
g. 20. „Neptun”, „Najazd 
czarnego księcia”, radź., od 
11 1., g. 16; „Zjazd rodzinny”, 
węg., od 16 1„ g. 18, 20. — 
„Marynarz”, „Anna Kareni­
na”, radź., od 16 1„ godz. 17,
19.30. „Fala”, „Upał”, poi.,
od 14 łat, godz. 16, 18, 20. — 
„Promień”, „Romanca na 
trąbkę”, cz., od 18 1., g. 16, 
18, 20. „Klubowe”, „Dywer-
sanci”, jug., od 14 1., g. 18. 
„Mewa”, „Rozwód z miło­
ści”, węg„ od 16 1., g. 19. — 
„Jagienka”, „Niezłomny Wi­
king”, USA, od 10 1., g. 17; 
„Niebo nad głową”, fr., od 
16 1., g. 19. „Iskra”, „Testa­
ment agi”, węg., od 14 1„ 
godz. 18.

RUMIA „Aurora”, „Ko­
cham cię”, radź., od 14 L, 
godz. 18, 20.

go 10; OLIWA — apt. nr 97, 
ul. Śląska 66 b (Przymorze); 
SOPOT - apt. nr 35, ul. 20 
Października 715; GDYNIA — 
apt. nr 64, al. Zwycięstwa 1; 
apt. nr 10, ul. Czerwonych 
Kosyn. 137,

STAŁY DYŻUR NOCNY 
pełnią: GDANSK — apt. nr 
88, aleja Zwycięstwa 49; NO­
WY PORT - apt. nr 4, ulica 
Oliwska 83; STOGI — apt. 
nr 60, ul. Hoża 12; ORUNIA — 
apt. nr 21, ul. Jedn. Robot­
niczej 111; ORŁOWO — apt. 
nr 20. ul. Boh. Stalingradu 66.

Ostry dyżur pełnią: III Kii 
nika Chirurgiczna z III Kli­
nika Chorób Wewnętrznych 
AM w Gdańsku.

Wojewódzka Poradnia Cho­
rób Wenerycznych w Gdań­
sku, ulica Długa 84 — 65,
test czynna CAŁĄ DOBĘ.

20.30 Felieton muzyczny Je­
rzego Waldorffa. 21.31 Pieśni 
ze Śpiewników Domowych St. 
Moniuszki. 21.55 P- egląd Fil­
mowy „Kamera”. 22.25 C. 
Franek: Symfonia D-moll.
23.05 „Ty, wieczór i muzy­
ka”. 23.15 Międzynarodowy 
Uniwersytet Radiowy. 23.25 — 
W tanecznym rytmie. 0.05 — 
3.00 Program nocny.

GDANSK — apt. nr 78, ul. 
Kartuska 17; WRZESZCZ - 
apt. nr W, ul. Modzalewskie-

I,ORALNE:
12.32 „W pracowniach nau­

kowców”. 12.52 Gawęda prof. 
Batucika. 16.15 Polska muzy­
ka rozrywkowa. 16.30 Koncert 
życzeń. 16.45 Kwadrans lite­
racki. 17.00 Przegląd aktual­
ność ’ Wybrzeża.
OGÓLNOPOLSKIE:

13.25 „Towarzysze frontowych 
dróg”. 13.45 Z muzyki klasy­
cznej. 14.25 „Nasze spotka­
nia”. 14.45 „Błękitna sztafe­
ta”. 15.00 Rendez-vous or­
kiestr rozrywkowych. 15.30 — 
Gra kapela włościańska Na­
mysłowskiego. 15.50 „Nieru­
chomo nad równikiem”. 18.30 
„Polskie skrzydła”. 18.45 Lek­
cja j. francuskiego. 19.07 Me­
lodie rozrywkowe. 19.25 Teatr 
PR „Kongres we Florencji”.

8.35 „Antoni Iwanowicz gnie 
wa się”, film fab. prod, radź., 
16.35 DTV, 16.45 Dla młodych 
widzów: „Kluh pod Smo­
kiem”, 17.20 Telekram, 17.30 
Z cyklu: „Człowiek, a zie­
mia” — „Sami o sobie”, 17.55 
„Co czytamy?...”, 18.10 „Fran­
cesca da Rimini”, balet Pio-* 
tra Czajkowskiego, 18.40 Dia­
logi historyczne, 19.20 Dobra­
noc, 19.30 DTV, 20.05 „Pejza­
że”, 20.35 Studio Współczesne: 
„Wieczór poza domem” Ha­
rolda Pintera, 21.50 „Świato­
wid”, 22.20 „Śpiewa I jebor- 
ga Nass”, 22.35 DTV.

PROGRAMY OŚWIATOWE:
9.55 Historia (kl. VII) „Ko­

muna Paryska”, 11.55 Wycho 
wanie obywatelskie (kl. VIII) 
„Odwiedzamy jednostkę lot­
niczą Wojska r olskiego, 12.25 
„Nasza Milicja” — program 
dla młodzieży szkolnej, 15.00 
Matematyka w szkole: „Li­
niowa algebra, a nauka o 
wektorach w szkole”, 15.21 i 
22.55 Politechnika IV: Mate­
matyka (kurs przyg.) „Loga_ 
rytmy” cz. II, 16.05 i 23.30 
Politechnika TV: Matematy­
ka (kurs przyg.) „Logaryt- 
my”, cz. III,

zawodowi ogrodnicy, póź-* 
niej — bo w połowie marca —; 
ogrodnicy amatorzy: dział« 
kowicze, właściciele ogród­
ków przydomowych, któ­
rym nie są obce arkaną 
sztuki ogrodniczej.

Wszystkie sklepy nasienne,’ 
które są pod patronatem Cen- 
trali Spółdzielni Ogrodniczej 
dysponują bogatym asortymen 
tem gwarantowanych nasion. 
Są to sklepy ogrodnicze spe­
cjalizujące się tylko^ w tej 
dziedzinie. W trójmieście ma­
my takie sklepy: w Gdańsku 
przy ul. Lawendowej 2 i ul. El 
bląskiej 49, we Wrzeszczu przy 
ul. Grunwaldzkiej 61 a, w Gdy 
ni przy ul. Śląskiej 30 i ul, 
Batorego 23. . i

W każdym z tych sklepów Z 
osobna pojawia się codziennie 
około 200 klientów zaopatrują­
cych się w nasiona pełnej gwa 
rancji. Najwięcej sprzedaje się 
nasion kapusty, marchwi, bu­
raczków, ogórków, cebuli, piß“ 
truszki, rzodkiewki, a takż® 
narzędzi, maszyn ogrodni­
czych, importowanych che­
micznych środków ochrony IO 
Ślin (pestycydy). J

Sprzedaż nasion sklepy; 
rozpoczęły już wcześniej, by 
zapobiec tworzeniu się ko-' 
lejek i należy stwierdzić Z 
satysfakcją, że zaopatrzenia 
w podstawowe rodzaje na­
sion, warzyw i kwiatów, 
jest dobre. Brakuje jedynie 
nasion warzyw mniej, zna-; 
nych. Sklepy zamówiły je 
w pełnym wyborze i spo-. 
dziewają się jeszcze otrzy», 
mac w najbliższych dniach^

W obecnym sezonie spół­
dzielczość ogrodnicza 

lansuje uprawę warzyw, 
tzw. mało znanych, do któJ 
rych między innymi zali-J 
czarny; skorzonerę, salsefię^ 
karczochę, czarną rzodkiew^ 
kabaczki, brokuły, sałatą 
kruchą, kapustę brukselkę^ 
jarmuż i inne atrakcyjne 
warzywa.

Akcja reklamowo-propa- 
gandowa przyniosła dobre 
wyniki, wielu klientów szu 
ka nasion tych pożywnych 
warzyw, które odznaczają 
się znakomitymi wartościa­
mi odżywczo-smakowymij 
Są one znacznie zasobniej^ 
śze niż inne warzywa W 
węglowodany, białko, sole 
mineralne, kwasy wpływaj 
jące zdrowotnie na układ 
pokarmowy, a przede wszy; 
Stkim zawierają największe 
ilości witamin. Przyrządzę-, 
ne odpowiednio stanowi^ 
nie lada przysmak. Tak się 
złożyło, że dotychczas ta 
rośliny u nas nie miały poJ 
wodzenia, gdyż nie znand 
ich zalet, ani też tajemnie 
kulinarnego przyrządzania^ 

(T. D.)

0 tym
wartoDZIŚ W TROJMIESCIE

w świetlicy Zarządu Bu­
dynków Mieszkalnych 
Wrzeszcz-Południe (przy ul. 
Fiszera) odbędzie się o godz. 
18 spotkanie radnych z wy­
borcami.

We Wrzeszczu w Szkol® 
Podstawowej nr 54 (Traugutt 
ta 92) o g. 18 odbędzie się 
spotkanie radnych z wybor­
cami.

W siedzibie Woj. Oddziału 
Tow. Świadomego Macierzyń­
stwa (Wrzeszcz, Jaśkowa Do­
lina 4/IX) o godz. 18 prelek­
cja pt. „Kultura pożycia se­
ksualnego” — kolejny wy­
kład prowadzi dr Danuta Mo- 
rzyńska.

W Bibliotece Gdańskiej 
PAN (Wałowa 15) o godz. 13 
zebranie sekcji naukowej 
gdańskiego oddziału SBP, na 
którym kustosz Biblioteki 
Narodowej mgr Konrad Za­
wadzki wygłosi odczyt pt. 
„Polskie i Polski dotyczące, 
gazety ulotne XVI —, XVIlj 
wieku”.

W WDK w Gdańsku o & 
18.00 wieczór muzyczno - po­
etycki.

W Klubie GTPS o g. 18.00 
recital fortepianowy Danuty 
Targan, dyplomantki PWSM 
w Gdańsku z klasy prof, St* 
Bielickiego. 4

----- @------

Pies był
wściekły

Państwowy Miejski Inspek­
tor Sanitarny dla m. Gdań­
ska zawiadamia, że w dnirj 
11. III. 1969 r. otrzymał zgło­
szenie wścieklizny u psą 
znalezionego w dniu 7 bm, 
przy przystanku kolejki e- 
lektrycznej Gdańsk-Wrzeszcz, 
ze zmiażdżoną miednicą 
(przejechany przez pociąg).

Wygląd psa: nieduży, szor­
stkowłosy, mieszaniec o śred 
niej dł. włosa, czarny, płci 
ustalić nie było można.

Właściciel psa oraz osoby 
które miały kontakt z w\y 
psem proszone są o zgłosze­
nie się do Miejskiej Stacji 
Sanitarno - Epidemiologicz­
nej Gdańsk, ul. Wałowa 2% 
Ili piętro, pok. 308 w godgj 
8.00 — 15.00, tel, 31-53-76,


